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Rada państwa odroczona i znowu stoi 
austrya pod znakiem osławionego $ 14. Wsze- 
lakie prowizorya są, jak wiadomo, w Austryi 
niemal ozemś zwykłem, czemś normalnem. 
TĘ nie dziw, że i politykę jej wewnętzana 

zapada tak częnto w stan wyjątkowy — a 
najdobitniejszym wyrazem tego stanu wyją- 
tkowego jest konieczność załatwiania najwa- 
kniejzzych, żywotnych dla monarchii spraw 
netawodawczych bez parlamentu, przez rządy 
tymozasowe i nieparlamentarne. 

Oo zaś jest najbardziej charakterystycznem 
— to to, że ów najnowszy rząd wyjątkowy i 
tymczasowy, który dziś objął urzędowanie, za- 
nim jeszcze narodził się, otrzymał od izby 
poselskiej już z góry najformalniejsze w świe- 
cie, imiennem głosowaniem zawotowane roz- 
gfzoszenie za używanie $ 14. Wiadomo bo- 
wiem, że stronniotwa lewioy niemieckiej pró- 
bowały na ostatniem posiedzeniu izby, na 
chwilę przed jej faktycznem odroczeniem 
ztBtować* miby konstytucyę przez czoze de- 
monstracye przeciwko używaniu $ 14 — te 
same stronnictwa, które przedtem rozmyślnie 
same wprowadziły panowanie $ 14 jako „ko- 
nieczności pańitwowe,* — i najbardziej są 
winne temu, że ten paragraf stał się deską 
ratunku dla państwa a nawet i dla całej mo- 
narchii z ton! strasznego przesilenia. 

Naturalnie, iż wnioski takie, nieszczere, 
dyktowane hipoki obraydliwą nie mogły 
być popierane przez nikogo, kto względów na 
po ość nie uważa za najwyższe prawo 
w wykonywaniu mandatin poselskiego i głoso- 
wanie bierze ne sery, z pełnem poczuciem 
odpowiedszialności za konsekwunoye każdego 
głosowania. Tak przynajmniej postąpiło Koło 
Polskie, którego reprezentanci wówczas, gdy 
chodziło o poważne i dojrzałe obmyślenie 
środków przeciwko niekonstytucyjnemu nad- 
ażywaniu 8 14 — mienowicie w komisyi dla 
tej sprawy wybranej, sumiennie spełnili swoją 
powinność i głosowali nawet ostęteoznie za 
prostem usunięciem tego paragrafa z onsty- 
tnoyi. Ale gdy chodziło o czczą demonestracyę 
óne Fenster hinaus, dla marnego poklasku 
w zgromadzeniach wyborozych i w gazetach, 
nie poparło ono swojemi głosami takiej kome- 
dyi, skoro nie z winy naszej taka nastała sy- 
tuacya znowu, iż bez pomocy $ 14 wypadłoby 
chyba uciec się do jakiegoś zamachu stanu, 
ażeby jako tako utrzymać w rucha machinę 
państwową. 

Hr. Clarv ustąpił, salwując obywatelskie 
sumienie konstytnoyjne. Wolał raczej zrzec 
wię władzy, niż użyć jej do stosowania § 14. 
Niemieckie pisma centralistycznejsławią go też 
aa to w wyszukanych wyrazach. My ubole- 
wamy nad tem szczerze, iż $ 14 musi być 
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wychodzi w dwóch wydaniach: dla Lwowa o godzinie $ rano — dla prowineyi o godzinie 9 wieczorem. 


zastosowany do spraw, które wcale nie nada- 
ją się do załatwienia ordonansami rządowe- 
mi w państwie konstytucyjnem i nie chcemy 
pozbawiać hr. Clare 'o tej przyjemności czy 
zasługi, że ustąpił ze stanowiska kierownika 
gabinetu — jako wróg § 14. 

Chętnie nawet łączymy głos nasz do 
chóru uznania dla jego dobrych chęci i ża- 
łujemy go, iż brak doświadczenia parlamen- 
tarnego i politycznego tak prędko uczynił go 
niemożliwym. 

Dr. Wittek obejinuje kierunek nawy 
państwowej w pośród okoliczności niezmiernie 
trudnych. Jako urzędnik kolejowy nie miał 
dotąd %sposobności do odegrania samo- 
dzielnej roli politycznej Lecz dotychczasowa 
jego karyera służbowa pozwala wnosić, iż 
jak zawsze zwykł czynić, spełni poruczone 
sobie zadanie stanowczo i z bezwzględną ści- 
słością, nie oglądając się na nie. Chociaż no- 
minalnie konstytucya nie jest ani skaso- 
waną ani zawieszoną, ale w rzecz, wistości 
istnieje teraz w Austryi stan bezkonstytu- 
cyjny, pewnego rodzaju absolutyzm, upo- 
zorowany konstytucyą przez paragraf oster 
nasty. Gabinet dra Witteka ma załatwić u- 
stawę o przekazywaniu dochodów akoyzo- 
wych w obu połowach monarchii (Ueberweż- 
sungsgesete) i prowizoryum budżetowe, ma 
wprowadzić z Nowym Rokiem walutę złotą 

w Austryi w chwili powszechnego przesilenia 
SN a wreszcie ma przygotować i u- 
możliwió uruchomienie całkowicie teraz ubez- 
władnionego parlamentu. 

Dla rządu który skazany jest z góry 
tylko na kilkomiesięczny żywot są to zadania 
rzeczywiście wielkie, godne ambicyi najszla- 
chetniejszych. 

Żyezymy mu ażeby s tych zadań potrafił 
wywiązać się zręcznie i szczęśliwie I 
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Religijni nawskróś pastuszko "ie bo- 
ersoy mogą dzisiaj z całej głębi serca 
wdzięrznie przygrywać Panu — natomisst 
donosi Kölə. Złg..z Londynu, że wskutek 
braku wiadomości z pola walki, coraz bar- 
dziej szerzy się niesmak i pesymizm w wyż- 
szych politycznych i wojskowych kołach an 
gielskich Nalegają na jak najpilniejsze spra- 
wienie porządnego materyału artyleryjskiego, 
choćby z Niemiec sprowadzać miano. Tera- 
żniejsza cisza na polu walki pomyślnie wró- 
ży właśnie Boerom. Jak słychać, obawia się 
jenerał Buller, że trzeba będzie 
wystawić 8.000 konnej 
boerskiej ). 

Times bardzo ponuro się zapatruje i po- 
łożenie nazywa wręcz aroygrożnem ; jeżeli 
braknie w Ladysmisie żywnoś i, to jen. Whi- 
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piechoty (na wzór 


Z bieżącej chwili. 


te będzie musiał starać się przabić na połu- 
dnie, a pytanie, czy Buller zdoła mu dopo- 
módz. Wedle Timesa brak furgonów utrudnia 
wszelkie ruchy. W istocie jenerałowie angiel 
soy jak pani matki trzymają się kolei żela- 
znych.i poza nie wyruszyć nie śmią. 


Okazuje się, że pomimo szalonej prawie 
waleczności i żołnierz i oficer angielski jest 
lichy i że nawet lichą „jest broń angielska, 
czegoby przecie nikt nie był przypuszozał. 
Natomiast przednią jest broń Boerów, zarówno 
karabiny jak i działa, i po mistrzowsku ob- 
chodzą się z niemi „chłopi“ (bo wyraz „boer* 
znaczy chłop). Jeden z świadków bitwy pod 
Colensom opowiada, że trzykroć połowa angiel- 
ska kolumna amunicyjna usiłowała podjechać 
do porzuconych armat, ale ogień Boerów pra- 
żył zanadto silnie. Próbował tego także na- 
daremnie pociąg pancerny. „Uderzającym 4 
sem bitwy była przedziwna szybkość, z jaką 
Boerzy swoje ciężkie działa z miejsca paj 
miejsce przestawiali. O szczególnej fincie 
Boerów pod Colensem donosi Times przed 
bitwą zatamowali rzekę Tugelę poniżej bro- 
du i uczynili ją nieprzebytą. Strzelcy du- 
blińscy napróżno usiłowali przebyć rzekę, 
czterech utonęło. 

Wojskowi europejscy ze zdumieniem 
spostrzegają, że ci „chłopi* połndniowo-afry- 
kańsoy nowe drogi torują wojnie; okazali 
mianowicie, jak używać w bou nowej broni 
karabinowej i armatniej i jak ją odpierać, 
czego jeszcze nowoczesne wojska europejskie 
w praktyce wypróbować nie miały sposobności. 

Ks Bismark dawno już poznał się na 
Kriigerze. Były minister angielski Dilke 
rozmawiając z pewnym znakomitym Francu- 
zem o teraźniejszej wojnie opowiadał między 
innemi: „Krüger, to jeden z nBajznakomit- 
szych mężów tego wieku. Kiedy był w An- 
glii, popełniono wielkie głupstwo, że nie do- 
zwolono królowej przyjąć go. Tej zniewagi, 
którejby się w Niemczech z pewnością nie 
dopuszczono, Krüger nigdy nie zapomniał. 
Pamiętam z jakim podsiwem mówił o nim 
ks. Bismark, gdym pewnego razu oświadczył 
księciu, że go mam sa pierwszego dyplomatę 
19 wieku. 


„Ach — odpowiedział Bismark — pierw- 
szy |... nie wierz pan temu. Najpierw bowiem 
był Cavour bez wątpienia prenikne, | 
bystrzejszym, więcej na dyplomatę stworzo- 
nym, niż ja. A powtóre jest mąż, jeszcze 
dzielniejszy i przebieglejszy niż Cavour i ja, 
a to prezydent Krüger. Nie ma ou za sobą 
potężnej armii, znacznego cesarstwa, któreby 
go poparły; jest'on sam jeden z garstką fd. 
du, złożonego z trudniących się rolnictwem 
żołnierzy, ale geniuszem swoim chyba nas 
wszystkich przewyższa. Miałem z nim roz- 
mowy, w których mię w zdumienie wpra- 
wiał*. 


To wiadomo, że Kriiger po zamachu Ja- 
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mesona dostał w ręce papiery angielskie, do- 
wodzące, że rząd angielski umyślił zgnieść 
Transvaal i Oranię, poczem natychmiast ZA- 
mówił we Francyi i Niemczech broń i amu- 
nicyę. Sprowadzono ją jako „część maszyn“ 
przez Kapstądt, Durban i inne porty angiel- 
skie, w czem mu złożony z Afrykandrów ga 
binet kaplandzki, mimo oporu gubernatora, 
aż do wybuchu wojny dopomagał, Ale do- 
piero teraz się wykrywa, jak ciężką miał 
Krüger z tem sprawę w domu. Niepodobna 
było funduszów na tę broń wstawiać do bu- 
dżetu, aby nie zwrócić uwagi Anglików, któ- 
rym owszem w arsenałach swoich pokazywał 
tylko stare działa i karabiny. 

Brał więc fundusze z dochodów mono- 
polu dynamitowego, o którego zuiesienie tak 
się ubijali spekulanci angielscy. Boerzy po- 
częli Krigera oskąarzać, że defrauduje docho- 
dy monopolu na swoją korzyść. Wobec tak 
ciężkich zarzutów milczał upornie Krüger. 
Dzisiaj sprawa się wyjaśniła. 


Założone przez dreyfusyadę dzien- 
niki paryskie jeden po drugim przestają wy- 
chodzić dla braku prenumeratorów; wywo- 
dów o D:eyfusie już nikt ozytać nie chce. 
Taknamo publiczność francuska przestała 
czytać rubrykę procesu, prowadzonego w se- 
nacie jako trybunale stanu. Mógł sobie 
rząd postawić spisek wszystkich obozów an- 
tyrepublikańskich jako „takt niewątpliwy“ 
ale im szczegółowiej śrybanał wchodzi w o- 
koliczności zamachu, propagandy i przygoto- 
wań, tem bardziej ulatniają się wszystkie 
owe „niewątpliwe“ dowody podejrzenie. Sami 
tylko oskarzeni starają się już o senzacyjne 
wypadki, jek n. p. Deroulede i sami oni pra- 
wie się proszą, aby ich karano, bedąc pewni, 
że „męczeństwo“ doda uroku i im i sprawie. 


Komwisya marynarska francuskie 
izby posłów zgodziła się w zasadzie jedno- 
głośnie na wniosek Lookroya, aby wyznaczo- 
no pięóset milionów franków na budowę o- 
krętów, obronę wybrzeży i urządzenia stacyj 
dla floty. 

Rząd niemiecki utworzył poczty w 
Tangerze i sześciu głównych punktach wy- 
brzeża marookiego. Ajenci niemiec. 
cy snują się po Maroku, badając stosunki 
handlowe i ekonomiczne, rozkład portów i 
| miast it. p. Jeden z nich ogłasza co tydzień 
ciekawe sprawozdania w Berliner Tageblacie. 
Tak się wydaje, jak gdyby Niemcy chcieli 
zająć silną pozyoyę w Maroku, bo któż wie, 
co się wydarzyć może. Ale podobno „kukuł- 
ka niemiecka“ nie wiele tam wskóra wobec 
rywalizacyi Anglii, Hiszpanii, Francyi a na- 
wet Włoch. 


Polak u Boerów. 
Do Warszawy nadszedł list Polaka, wal- 
czącego w armii Boerów. Chłopak sierota był 
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w Warszawie na wychowaniu u stryja swe- 
go, zamożnego kupca a ponieważ uczyć się 
nie choiał, z profesorami gimnazyalnymi ciąe 
gle wojował i jeszcze inne wyprawiał awan- 
tury, o których powiedzieóby umiały wiele 
ciekawych rzeczy lombardy warszawskie, więc 
zrozpaczony op ekun dał mu trzysta rubli i 
wysłał chłopca 18-letniego do Chicago, gdzie 
od lat wielu osiadła dalsza jego rodzina. Zra- 
zu zachciewało się młodzikowi i tutaj wierze 
gaó nóżkami, ale wpływy otoczenia i bieda 
stłumiły AKA urwiszowskie zapędy i po 
kilka latach pobytu w Ameryce, chłopak, któ- 
remu na imię Stanisław, zajmował już przy- 
zwoitą posadę w hurtownyń składzie ber- 
baty. I szedł coraz wyżej po szczeblach ka- 
ryery kupieckiej, aż wreszcie jedna z firm 
amerykańskich zaproponowała mu objęcie fi- 
lialnego interesu w Capetownie. Tu zaskoczyła 
go wojna. 

W panu Stanisławie, który tymozasem 
już do trzydziestki się zbliżył, zawrzał ani- 
musz bojowy. Proponowano mu wstąpić do 
angielskich pułków ochotniczych, ale polska 
dusza ciągnęła go ku słabszym, więc nie na- 
myślając się długo zlecił interes kupiecki 
jednemu z przyjaciół i w towarzystwie dwóch 
Holendrów ruszył do obozu Boerów. Przyjęto 
go z otwartemi rękoma, dano karabin i ko- 
nia, posłano w ogień pod Dundee i przy- 
dzielono obeonie do armii, oblygającej La- 
dysmith. 

List pane Stanisława nosi datę 6 listo- 
pada, a jest pełen otuchy i wiary w zwy- 
cięztwo Boerów, zawiera mnóstwo spraw i 
poleceń prywatnej natury, wspomnienie błę- 
dów młodzieńczych, wyrazy żalu i skruchy. 
Szczegóły te do druku się nie kwalifikują, 
Ustęp, dotyczący życia w obozie i udsiału 
Polaków w wojnie brzmi tak: 

„Spotkałem tu już 9 naszych — pisze 
pan Stanisław — a jeden to nawet w iuży- 
nierskim pułku wysokie zajmuje stanowisko 
i Boerzy o nim bardzo dobrze mówią. Po 
polsku wyraża się słabo, choć mi pokazywał 
gazety warszawskie i poznańskie. Nazywa się 
HKzeszówicz, ale nazywają go Richards. 

„Z początku to mi trochę ciężko było, 
bo to” człowiek de wojny nie przy wykł. Cze- 
sami to już nawet z sił opadałem i ohciałem 
wrócić do Capetownu, ale jakeśmy pod Dan- 
dee w ogniu byli i Anglikom sadła zalali za 
skórę, to mi i sił i ochoty przybyło. Ja ster 
łem pod dowództwem pułkownika Tricharda, 
ztóry się miał z Meyerem połączyć, ale taka 
spadła mgła, żeśmy pozycyę zgubili. Meyer 
dał sobie i bez nas rady i tylko napędził 
nam dwustu huzarów angielskich, co się na 
jednej fermie zabarykadowali, ale jak im 
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Napisał JULIUSZ MARY. 


(dlęg dalszy). 


— Jak ona mnie przyjmie? Czy nie da 
do zrozumienia, że moje odwiedziny męczą 
ją, ponieważ mnie nie kocha? 

Gryzł usta do krwi i zaciskał pięści, 

— Nie kocha mnie! — powtarzał. — 
Prsynejmniej dotąd, nie kocha nikogo. Więc 
mie stracona dla mnie nadzieja .. 

Głos wewnętrzny szeptał mu: 

— A w dniu, w którym przekonasz się, 
èa masz rywala? rywala szczęśliwego? 

Wyoiągnął silne ręce, jak gdyby ohoiał 


uchwycić wroga niewidzialnego, zdusić go, 


zmiażdówć, mnicostwić... 

— Ah! biada mu, kimkolwiekby był, 
biada! 

Zajmował małe mieszkanko, pokój sy- 
pialny i gabinet do pracy, który złużył za sa- 
lon 8 czasem za Fokój jadalny — okna wy- 

chodziły na Arly, widać było całą drogę do 
starego Conflans i Blano-Chemin, chociaż nie 
można było dojrzeć wSZystkich zakrętów ka- 
m;snistych. 


Rękawiczki damskie i męskie znane z dobroci polec poleca Magazyn nowości E. Ma 


Patrzył długo w tę stronę anyi 
zatopiony w marzeniach. Był to młody ozło- niową. 


wiek energiczny, z wyższą inteligenoyęą, lęcz 
gwałtowny i zdolny w zapamiętaniu do oste- 
teozności. 

Zdawał sobie sprawę z tego, 00 się wnim 
dzieje. 

Wiedział, że z Pomocą ręki przyjaznej, 
kochany miłością uczciwą, mógłby wielkich 
rzeczy dokonać; lecz jeżeli ręka ta się usu- 
nie, jeżeli serce na nim się nie pozna, czy 
gwałtowny charakter nie skłoni się do 
złego? Oto oo myślał, co do siebie mówił, 
patrząc tam w górę, na pałacyk Bląno 
Chemin... 

— Tam jest moje szczęście! Tam, mój 


honor, może... Ach! po oo matka kazała mi 
iść do nich? Dlaczego jej posłuchałem? 


Nieśmiały, bo kochał prawdziwie, wszyst- 
kie wolne chwile obracał na widzenie Maryi- 
Róży, nie chodząc do Blanc-Chemin. Włó- 
czył się kołe pałacyku, szukał miejsc, gdzie 
były ulubione spacery dziewczyny, znał bo- 
wiem jej życie, zwyczaje, ulubione jej miej- 
soa w górach, leoz nie spotkał jej, nie wy- 
chodziła woale. 

Zobaczył jednego dnia Lucyana Marci- 
gny, idącego wolno pod górę dv Blano-Che- 
min, Z pomiędzy sosen na skale, gdzie stał, 
wi.ział go, jak w godzinę potem wychodził 
w towarzystwie Michała i Fryderyka. A Ma- 
rya- Róża taka świeża, taka ładna, oz z 
nimi L.. 

Przeraził się instynktownie, że tym ry- 
walem, którego zię obawiał, będzie ten mło- 
dy ozłowiek, ten sierzant, niższy od niego 
stopniem, zp mu jednak we «ANNO W a 0 akwa ||| owiPE PO WORn: © Trade 


Nazajutrz Ragon zaczął służbę ma 
Wieczorem sierzant przyszedł z ra- 
portem. Pozwolił mu odejść, potem go przy- 
wołał: 

— Byłeś woz raj w Blanc-Chemin? 

— Tak, panie poruczniku. 

— Zapewne z nowem poleceniem od 
6jca ?... 

— Rzeczywiście, panie poruczniku. 

Rodzice Lucyana Marciguy mieszkali 
w Chambery. Posiadali znaczną fabrykę ga- 
zy jedwabnej, ogólnie uznanej za najlepszą. 
W fabryce wyrabiano rocznie sześćdziesiąt 
pięć tysięcy metrów gazy, pięć tysięcy me- 
trów aksamitu i dwadzieścia tysięcy metrów 
fularn. 


Zaopatry wali oni w towar czterysta skła- 
dów i dawali stałe zajęcie dwustu robo- 
tnikom. 

Marcigny był bogaty i bardzo wykształ- 
cony, gdyby był chciał, mógł był odbyć tyl- 
ko rok służby wojskowej jako ochotnik, Lecz 
chodziło mu 0 całą służbę, ażeby potem wró 
ció do życia prywatnego ze stopniem poruoz- 
oznika rezerwy. Był najlepszym podoficerem 
w batalionie, jednocześnie stanowczy i lago- 
dny, karny, silny, śmiały i odważny do zu- 
chwalstwa. 

Ragon dodał zupełnie obojętnie, lecz u- 
tkwiwszy wzrok w sierzanta: 

— Panna Duplessy nadzwyczaj powabna 
prawda, Marcigny? 

— Tak, bardzo piękna, uosbienie wdzię- 
ku i dobroci. 

Oficer zauważył, że sierżant mówił to 
głosem drżącym i że twarz jego zbladła na- 
gle... 


Lwów, róg Jagiellońskiej i Trzeciego Niaja. 


II. 


Na drugi dzień Cecylia odwiedziła syna. 
Stara kobieta zastała Piotra w usposobieniu 
chmurnem, zmęczonego, z oczyma przygasłe- 
mi, takim, jakim nigdy go nie widziała, Zanie- 
pokoiła się, miłość jej maoierzyńska cierpiała. 

— Co ci jest moje dziecko? Czy masz 
zmartwienie ? 

— Ah! mamo, mamo! — rzekł z wyrzu - 
tem — to twoją wina. 

— Boże mój, cóżem oi zrobiła? 

Opowiedział, że poszedł do Blanc-Chemin, 
widział Maryę Różę i wszystko, co potem na- 
stąpiło. Słuchała nie przerywając, a kiedy 
skończył, rzekła : 

— Kochasz ją? Więc cóż w tem złego ? 
— Przeciwnie, tem lepiej, nie ma bowiem nie 
nad miłość zaraźliwszego. Utrzymujosz, że 
ona cię nie kocha? Co ty wiesz? Za kilka dni 
będzie cię kochała. Co się tyczy Lucyana 
Marcigny, tego się nia obawiaj... Nie może on 
być taki piękny, ani taki silny i odważny, 
jak ty, jestem o to spokojna... Będziesz bo- 
gaty! 

Wzruszył ramionami. 

— Aoh! oo mnie to obchodzi!.. Niech 
będzie bogata, lub biedna... niech mi ją da- 
dzą bez grosza, ale niech mi ją dadzą! 

Cecylia, s uporem ochłopki i matki, mó- 
wiła : 

— Kiedy nie kocha nikogo, będzie cie- 
bie kochała, przysięgam! 

Piotr czuł się tak nieszczęśliwy, że na- 
wet taka banalna pociecha matki uspokoiła 
go trochę. 

— Widzę, że hardzo się martwisz — 
rzekła, odchodząc — będę SPB zie ba. yeke" AMB do cie- 


bie częściej. Opowiesz mio twojej miłości, e 
może oi pomogę. 

W następną niedzielę, dla rozerwania 
się, przyjął propozycyę oficerów, swoich ko- 
legów, ażeby udać się na cały dzień do Oha- 
imousset, gdzie był jarmark. Zastaną tem 
przyjaciół w garnizonie fortecy i bateryi ar- 
tyleryi, które stoją w tej wiosce na straży 
tunelu Frójus i wejścia do wąwozu Mau- 
rienne. 

Dokoła Chamousset jest dużo wielkich 
fabryk, z któremi pan Doplessy był w cią- 
głych stosunkach. Piotr o tem wiedział. 

Pogoda była prześliczna, spacer cudowny, 
choć ta część Alp trochę dzika. Dlaczego 
Marya-Róźa nie miałaby także znaleźć się 
tam? Nie wiedział nic, nikt mu o tem nie 
mówił, a jednak miał nadzieję. 

Zjedli śniadanie w forcie, a po południu 
spuścili się do wsi. 

Młodzi górale zorganizowali strzelanie 
do oelu przy końcu wioski, na wybrzeżu Ise- 
ry; wysuszona tykwa zawieszona na sznurze, 
bujała w pow.etrzu, na dwieście metrów 
w górze u gałęzi starej, suchej sosny. 

Do wieśniaków strzelających przyłączyli 
się żołnierze, kilkunastu artylerzystów i strzel. 
ców alpejskich. Lekki wiatr pociągał od Izes 
ry i poruszał tykwą, raz wolno, to znów prę- 
dzej, co czyniło trafienie z takiej odległości 
nadzwyczaj trudnem. 

(O. d. n.) 


gazyn nowości E. Machayskiego 


nasi kanonierzy plunęli granatami, to zaraz | zum składane będzie w ciągu 
białą chorągiew wywiesili i takeśmy ich jak | cza, drugie i trzecie uważane 


baranów do Pretoryi odstawili. Uciechy było 
dużo, bo z naszych tylko jednego kula 
kę drasnęła, 


„Goniliśmy potem resztę Anglików, ale | miotem egzaminacyjnym na drugiem rygoro- 
nam się w ciemnej nocy wymknęli. Jeńców | zum. Praktyczne egzaminy z medycyny we- 


wzięliśmy mimo to jeszcze sporo, bo to po 
drodze zostawało i błądziło. Zlapaliśmy też 
jednego Kafra, który Anglikom nosił depe- 


sze. Byłby nam uciekł w gęstwinie, ale go | ki wieczór, 
jeden z boerskich oficerów na koniu dogonił | rozesłano. 


i na samym brzegu lasu z karabina ustrzelił. 
Misły tam być pono listy bardzo ważne, 
nam stenąć kazano i po godzinie kierune 
marszu zmieniono. Teraz to stoimy pod La- 
dysmithem i codzień prawie to tu, to tam 


przychodzi do bitwy z patrolami. Ja już dwa | ulicy Kąpielnej sierżant 16 pułku piechoty 
razy byłem na patrolu i konia podemną zabi- |z 5 kompani Szumański. 
to, ale mnie się nio nie stało, a gdyśmy raz samobójcę odwiozła stacya ratunkowa do 


z zasadzki czterech dragonów zastrzelili, a je- 
dnego zabrali do niewoli, to nas sam Joubert 
przed frontem pochwalił. 


„Okopali się Anglicy dobrze, ale armaty | statnich chwilach przewrotu swego, dr. Tad. 
mają słabe i mało kto z naszych padnie. | Szydłowski pożyczył od prof. dr. Grzegorza 


A w boerskiej artyleryi to pełno Francuzów 
i Niemców, co armaty ustawiają i dużo już 
szkody Anglikom narobili. Powiadają, 


musi. Powiadają też, że nam Rosya i Fran- 
cya zginąć nie da, a choóby nam pomocy nie 
udzielono, to my sobie sami damy rady z An- 
glikami.* 


KRONIKA. 


Lwów d. 23 Gruduia. 


Wszystkim czytelnikom i przyjaciołom | wych na rynkach krakowskim, wiedeńskim i 
naszego pisma zasyłamy przy łwimauia się| praskim donosi Czas: Miał on na wieiką ska- 
opłatkiem serdeczne „Szczęść Bušo“ I weso-| lę rozwinięty interes, a weksle przez zl 

a 


łych świąt! 


Następny numer „Gazety Narodowej* 
otrzymają nasl czytelnicy w środę rano. 

Prosimy w Środę rano posłać na pocztę 
celem odebrania „Gazety“. 


Cesarz który bawi teraz w Wiedniu wy- 
jeżdża w niedzielę rano do Wallsee na święta 
do arcyksięcia Franciszka Salwatora i po- 
wróci do Wiednia 26 bm, 

Mianowania. Kierownik ministerstwa 
skarbu zamianował wicesekretarza dra Szar- 
skiego sekretarzem a koucepistów Łopuszań 
skiego i Miozyńskiego wicesekretarzami mi- 
nisteryaloymi w ministerstwie skarbu. 

Kierownik ministerstwa skarbu zamiano- 
. wal w etacie lwowskiej |: ada ję skarbu 

adjanktów dra Józefa Horszowskiego, dra 
Włodzimierza Iwasieczkę, dra L-onarda Stah- 
la, dra Szymona Wohllernera, dra Franciszka 
Sawę, dra Macieja Mączyńsk ego, dra Staui- 
sława Skrachę, dra Tadeusza Liwerego i dra 
Jana Waygaria sekretarzami, dalej koncepi- 
stę dra Watołda Rubczyńskiego oraz prowizo- 
rycznego koncepistę dra Romana Cholewę 
Moraczewskiego, dra Aleksandra W 
dra Adolfa Sternchussa adjunktaąmi 
toryi skarbu. 

Minister sprawiedliwości przeniósł rad- 


prokura- 


ców sądn krajowego Franciszka Mandybura | lekarskiego na rok 1900 wybrany został pro- 


ze Lwvwa do Przemyśla, a Jana Hirscha, na- 


czelnika sądu powiatowego pruchnickiego i| fescr dr. Leon Wachhole. 


Włodzimierza Argasińskiego, naczelnika sądu 
powiatowego rawskiego do Lwowa 


Dalej zamianował radcami sądu krajo- | ryżu, ofiarował oryginalny dar Bibliotece Ja- 
wego: sekretarza sądowego Hugona Garusa | giellońskiej. Jest to owoc jeg? dwudziestole- 
z Przemyśla dla Sanoka i Franciszka Slączkę | tniej pracy, wspaniale oprawny rękopis w 28 
Przemyśla dla Sambora, a w końcu zastęp- | tomach, zachowany w wytwornej szafie ozdo- 
cę prokuratora państwa Wincentego Mromliń- | bionej płaskorzeźbami i trzema posążkami 


skiego z Przemyśla dla Lwowa. 
Dalej przeniósł sakretarza 


myśla, Ryszarda Hessego z Trembowli do 


Przemyśla, Adolfa Felseis Nechaya z Oleska | obejmuje tomów piętnaście. Są to herby pol- 


do Rudek, 


Następnie zamianował sędziami powia- | kopiśmiennych zabytków, 
towymi sekretarzów sądowych: Stanisława | mników. Jest tego tomów 16, z tych jeden 
Nowosielskiego z Zabłotowa dla Pruchnika, | otejmuje kopię manuskryptu w arsenale w 
"Tadeusza Rybickiego ze Lwowa dla Janowa, | Paryżu zachowanego 
Oraz adjunkta sądowego Jana Vinoenza z na prawdopodobnie z pierwszej połowy 


Zabłotowa dla Rawy. 
Sekretarzami sądowymi zamianował ad- 


janktów sądowych: Jędrzeja Bednarza z|1) Orły, 


Oleska dla Oleska, Józefa Prygę z Kopeczy- 
niee dla Trembowli, Józefa hamei o 


Szererca dla Zabłotowa, Czesława Krzysz- | Nobilitacye, zagraniczne, 


kowskiego z Tłustego dla lwowskiego wyż 
szego sądu krajowego, adjunkta prokuratoryi 
skarbu dra Władysława Hiickla ze Lwowa 


dla T+rnopola, a w końcu adjunkta sądowe- | francuscy, papiescy, wi x ; 
go Władysława Lityńskiego z Baczacza dla | Z domami panującymi i rodami zagraniczny- 
arsztyna i Zenona Łukawieckiego z Zale- | mi. 9) Familie litewskio. 


szozyk dla Tarnopola. 
Sejm. Na porządku dzienuym pierwsze- 


go posiedzenia sejmu znajduje się spraw 32, | W 


a między nimi prowizoryum budżetowe i po- 


moo kraju dla nawiedzonego w tym roku klę | nia materyal nieopracowany dotychczas. Jest 


skami elementarnymi Powiśla. 


Wiad'mości dyecezyalne. Dyecezya prze- |i odporna w Polsce. 


myska. Prezentę na 


powi w Jaśliskach 
otrzymał ks. Michał 


kapłaństwa. 


Zmiany w zakonie OO. Karmelitów. | Sztokholmie. 


Przeniesieni: O. Laurenty Drożdys z Krako- 
wa do Lwowa, 
wli do Lwowa, 


Bułkowski i O. Justyn Batky do Krakowa, 
0. Apolinary Roman przeznaczony do Lwowa. 

„ Reforma rygorozów medycznych. Austry- 
okie ministerstwo oświaty przeprowadziło re- 
formę rygorozów medycznych. Wedle nowych 
przepisów odpadają na przyszłość egzaminy 
wstępne z zoologii, botaniki i mineralogii, 8 


natomiast wprowadzone będą do studyów | stryackie ministerstwo sprawiedliwości roze- 
przedmioty praktyczniejsze. Pierwsze rygoro- | słało do wszystkich sądów okólnik, któryą 


w TQ- | dozwolona będzie maksymalna przerwa sze- 


bo | Monitora naznaczony został na środę po 
k | świętach. 


: ; Że W | na realnościach należących do rodziny Szy- 
mieście jest głód i tyfus. I zanim nadejdzie | dłowskich. W tabuli zanotowana jednak była 


Buller z odsieczą, to się Ladysmith poddać | klauzula zamiaru sprzedaży — dr. Ziembi. ki 


;iż pretensya jego jest bezwzględnie nieścią- 


aldmans ;| usłogi społeczeństwu, tak mało znalazła po- 


sądowego | kopis obejmuje kilka tysięcy rycin kolorowa 
Zdzisławe Oleksińskiego z Rudek do Prze- | nych 


owakiewicz w Czudou, | zawarte sztandary, tarcze. hełmy, miecze, ar- 

Dyecezya tarnow: ką. Zmarł w Szczyrzy- | maty, kirysy, kulbaki, Wszystko to rozsypa- 
ou ks. Placyd Parzątka, członek zgromadze- | ne po muzeach europejskich, wyszukiwał i 
nia OO. Cystersów, w 57 roku życia, w 28| przerysowywał. Córka szwedzkiego ministra 


O. Paulin Ryniak z Trembo- | lazł sztandary legionów, w muzeum artyleryi 
O. Anioł Ziemba ze Lwowa | kirys Zygmunta I, miecz Batorego, który miał 
do Trembowli. Nowowyświęceni: O. Floryan | Napoleon ze sobą na wyspie św. Heleny. 
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cało oi 


ściu tygodni. Hygiena będzie nowym przed- 


wnętrznej trwać będą w przyszłości nie jak 
dotąd kwadrans, ale co najmniej dwa dni. 

. __ Prezydent miasta dr. Małachowski i pa- 
ni Marcela Małachowska dają 2 stycznia wiel- 
na który liczne zaproszenia już 


cych opiekę nad opuszczoną dziatwą. 

Dzicz niemiecka. Niemieckie sądy roz- 
patrywały w tych dniach sprawę księcia A- 
renberga, jednego z gubernatorów niemie- 
ckiej Afryki  Księżę rozgniewany za coś na 
swego sługę murzyna kazał szyldwachowi, 
stojącemu na dziedzińcu jego domu, strzelić 
do niego. Szyldwach strzelił z razu w powie- 
trze, na powtórny jednak rozkaz księcia strze- 
lił drogi raz i trafil murzyna w nogę. Dopro- 
wadzony tem do wściekłości „kulturtreger* 
niemiecki wypadł sam na dziedziniec i strze- 
lił dwukrotnie 
piersi a raz w głowę. Gdy krnąbrny sługa i 
teraz jeszcze nie chciał umrze , wyrwał książę 
szyldwachowi karabin z rąk i ladsztok od niego 
pio a ranionemu w głowę, wiercąc mu 
tak długo w mózgu, póki  iało nie zeszty- 
wniało zupełnie. 

Zasypani. Telegrafują nam z Amalfi pod 
Salernem we Włoszech 23 bm: Wskutek usu- 
nięcia <ię góry przyszło tutaj do wielkiej 
katastrofy, w której 10 osób straciło życie; 
między innemi zginęły 2 młode turystki an- 
gielskie, które mimo widomego niebezpie- 
czeństwa pozostały w hotelu, aby uratować 
jeszcze swoje klejnoty. Straty wynoszą prze- 
szło milion lir. 


Powodzi. Telegrafują nam z Bukar sztu 
23 bm. że w Rumunii w wielu miejscach wy- 
stąpiły rzeki z koryt i zalały wsi nadbrzeżne. 

Z trybanału państwowego. Telegrafują 
nam z Wiednia 23 bm. że cesarz członkiem 
tego trybunału zamianował Haselwuntera, a 
zastępcami członków posła dr. Jana Zaczka 
i emerytowanego szefa sekcyi dr. Spauna. 


„ Wielkie nieszczęście, Telegrafują nam 
23 bw. z Brukse.i: Na rzece „Lys* załamał 
się lód przeznaczony do ślizgawki, a załamał 
się właśnie w tej chwili, kiedy na nim mnó- 
stwo dzieci się ślizgało. Wszystkie one powpa- 
dały do wody i dużo ich potonęło. Zaraz w 
pierwszej chwili wydobyto 38 trupów. 

Nad Czarnem morzem, jak nam tele- 
grafują z Noworosyjska 23 bm. od trzech 
dni szaleje gwałtowny orkan, który zrywa 
dachy z domów, przewraca płoty i niszczy 
druty tdlegraficzne i telefoniczne. Wzdłuż 
linii kolejowej poburzył mniejsze budynki i 
wogóle wyrządził szkody olbrzymie. Wiele 
mniejszych okrętów rozbiło się u wybrzeży, 


jeden angielski okręt a dragi grecki unieru- 
chomił lód a inny okręt zupełnie znikł. W 


Z izby sądowej. Dalszy oiąg procesu 


Samobójstwo. W piątek po południu 
zastrzelił się we Lwowie na plantach równo- 
ległych z torem kolejowym od Podzamcza na 


yjącego jeszcze 


szpitala garnizonowego. Szumański niebawem 
w szpitalu umarł. Strzał był wymierzony w 
serce. Przyczyna samobójstwa nieznana. 


Sprawa dr. Tad. Szydłowskiego. W o- 


Ziembickiego kwotę 1.700 zł. Gdy katastrofa 
finansowa REES aria stała się pewną, 
usiłował dr. Żiembicki kwotę tę zabezpieczyć 


więc żądał unieważnienia tej klauzuli. Sąd 
krajowy żądaniu temu odmówił, motywnjąo 
tem. że prelensys owa później powstała. 
W sobotę odbyła się w tej kwestyi rozprawa 
apelacyjna ; sąd wyższy również odmówił żą- 
daniu prof. Ziembickiego, przytaczając jako 
motyw tę okoliczność, że nie udowodnił on, 


galną. 
O aresztowaniu w Krakowie Zygmunta 
Gleitzmana, jednego z pośredników wekalo- 


żyrowane w ostatnim ozasie dochodziły 
kwoty blisko E miliona ; były to przeważnie 
weksle firm, dających dobre rękojmie. Dzi- 
wiono się też w sterach bankowych, że tego 
rodzaju weksle nie przychodzą wprost od 
stron do instytucyj finansowych, eika rzy - 
pomocy pośrednika, którego żyro nie doda- 
wało wekslowi pewności, 8 za to żyro trzeba 
było opłacać znaczny stosunkowo procent. 
W ostatnich czasach, z powodu zajść w lwow- 
skiej Kasie oszczędności, instytucye finanso- 
we wiedeńskie zaczęły gwałtowie ściągać 
swoje wierzytelności z Galicyi i ograniczyły 
lub zamknęły zupełnie kredyt; odbiło się to 
na Krakowie upadkiem kilku firm, na których 
Gleitzman poniósł straty, jako odpowiedzial- 
ny z tytułu danego przez siebie żyra. Straty 
te mogły wynieść dla Gleitzmana około 80 
tysięcy zł. 
resztowanie Gleitzmana nastąpiło z te- 
go powoda, że w kilku wypadkach wekslami 
prolongacyjnymi, otrzymanymi d stron, nie 
wykupił weksli pierwotnych, lecz zeskonto- 
wał je dla mebię. Tego rodzaju kolidujące z 
ustawą karną kombinacye Gleitzmana wyno- 
sió mają około 6.000 zł. 
Krakowska stacya ratunkowa, instytu- 
cya, która np. we Lwowie oddaje nisocenione 


wielu magazynach pożary wyrządziły również 
znaczne szkody. 


Bilety wstępu na posiedzenia sejmowe 
wydawać eMe kancelarya sejmowa (gmach 
sejmowy I piętro) zawsze między 6 a 7 wie- 
czorem. Bilety na I posiedzenie będą wyda- 
wane dnia 28 grudnia b. r. między godziną 
12 a 1 w południe. 

Ha herbaciarnię centową przy ul. Gro- 
deckiej 1. 19 złożono następujące datki: W. 
Pani marszałkowa hr. Stanisława Badeniowa 
20 złr. W. P. Tadeusz Romanowski z Batia- 
tycz 5 złr. Izak Rosenberg pół sąga drzewa. 
Markus Boruch ówieróć sąga drzewa. — Za te 
wszystkie datki składam w imieniu biednych 
„Bóg zaplać!* Michalina Michalska. 

7 towarzystwa politechnicznego. Zgro- 
madze ie tygodniowe odbędzie się w środę 
dnia 27 grudmia br. o godzinie 7 wieczorem 
w sali towarzystwa. Na porządku dziennym: 
Odczyt inżyniera p. Sylwestra Kusiby: 1) O 
zdjęciach oryginalnych katastru i wytyczeniu 


ranie własności spornych i o praktycznych 
= Idzie 2) Wybór ko- 


parcia u Krakowian, że wskutek tego powstał 
zamiar zupełnego jej zwinięcia. 

Prezesem krakowskiego towarzystwa 
fesor dr. Henryk Jordan, a wiceprezesem pro- 


Arma Regni Poloniae i broń połska. 
Hr. Bolesław Starzyński, zamieszkały w Pa- 


zdjęciach sztolni podziemnej 
muietu przedwyborczego. 


(Czarniecki, Cbodkiewicz i Jadwiga). Cały rę- 


Repertoar teatru br. Skarbka 

W niedzielę popołudniu o pół do 4 „Sy- 
bir“ sztuka w 8 akt. J. Maskoffa. 

W niedzielę wieczorem o pół do 8 „Lal- 
ka“ operetka w 5 aktach a 4 odsłonach An- 
drana z panią Kliszewską w roli tytułowej. 

W poniedziałek popołudniu o pół do 4 
na dochód towarzystwa wzajemnej pomocy 
artystów sceny lwowskiej „Noc w Wenecyi* 
opera komiczna w 8 aktach Jana Straussa. 


Są to dwa odrebne opracowania. Jedno 


skie zbierane nie tylko z herbarzy, ale i z rę- 
z portretów i po: 


„Arma Regni Polo- 


W, 

Herby ujęte są w system. Obejmują : 
ogonie, województwa, dygnitarze. 
2) Starodawne. 3) Jagiellońskie, litewskie, ta. 
tarskie. 4) Ruskie, inflantskie, indygenaty. 
heraldycy. 6) Hra- 
biowie, baronowie, $. p. Rzymskie, Anstrya- 
okie, Saskie w Polsce, mieszczanie |lwowscy. 
7) Hrabiowie i baronowie pruscy, rosyjscy, 
włosoy. 8) Skoligacenia 


W poniedziałek wieczorem o pół do 8 
LA Scckód towarzystwa wzajemnej pomocy 
artystów sceny lwowowskiej po raz 3 „Jeszcze 
rag“ komedya w 3 akt. Blumentahala i Ka 
delbnrga. Zakończy „Wujaszek Alfonsa“ kom. 
w l akt. St. Dobrzańskiego. 

We wtorek popołuduiu o pół do 4 „Miej- 
sca kobietom“ komedya w 4 akt, Vulabregnea 
i Hennequina. ` 

We wtorek wieczorem o pół do 8 „Bo- 
ccacio* opera komiczna w 8 aktach Franoi- 
szka Suppego z panną Bohussówną w roli 
tytułowej. 

We środę popołudniu o pół do 4 „Nieto- 


10) Nazwy rodowe 
małoruskie. 11) Rody wygasłe. 12) Rody 
ormiańskie, nobilitacye, miasta. 13) Sląskie 


Polsce. 
Drugi rękopis jest ważniejszy, bo ogar- 
li Adeli. 
to w siedmiu tomach opisana broń zaczepna pasm Aikenaaió way PW SOI ASA 
; . . [8 „Debiutantka“ sztuka w 4 akt. a 6 odsło: 
Rękopis obejmuje 1600 kart, a w nim || „e przez Ludwika Hellera. 


Kaleudarz. 

W niedzielę dnia 24 grudnia. 
Ewy. — Spirydyona. 

Wschód słońca d. 24 grudnia o godzinie 
7 min, 67, zachód o godz. 4 min. 03. 

W poniedziałek d. 25 grudnia. Narodze- 
nie Chr. P. — Ewstratia. 


wojny przerysowała sztandary zachowane w 


W ministerstwie wojny w Paryżu zna- 


Każdy przekopiowany nabytek opisał 
starannie i podał, gdzie jest zachowany. Sło- 
wem rz cz jest opracowana możliwie naukowo 
ku pożytkowi badaczy. 

Na linii kolejowej Kołomyja-Stefanówka 
ruch jaż został przywrócony. 

Obrona dzieel przed rodziesmi. 


7 min. 57, zachód o godz 4 min. 04 


Gorzej czy lepiej? 


w Ludzie 


rały się popierać wszelkie usiłowania prywat- 
nych towarzystw humanitarnych, roztaczają- | więcej. 


do leżącego murzyna raz w. 


perz“ opera komiczna w 3 aktach Straussa z: 


We środę wieczorem o pół do 8 po raz 


Adama i 


Wschód słońca d. 28 grudnia o godzinie 


są przekonani, — czytamy w 
warszawskim Kuryerze Polskim — że na świe- 


ludzie prości jak wykształceni. 

Wszystko jest gorzej: ludzie są nisi i 
słabsi i mniej uczciwi; i powietrze zimniej- 
„|sze i życie krótsze; pieniędzy mniej i chorób 


A jednak to wszystko nieprawda. Spo- 
kojne a głębsze badanie wszystkim tym twier- 
dzeniom zaprzecza stanowczo. Cywilizacya 
nie ma złych stron, ona podnosi człowieka 
pod każdym względem, doskonali jego umysł, 
(uszlachetnia serce i lepiej zaspakaja potrzeby 
; materyalne. 

Nie będziemy tu dotykać stron innych, 
|weźmiemy tylko zdrowie i długowieczność 
' człowieka. 

Mówią często, że dziś ludzie żyją go- 
rączkowo; że przeszłość nie znała i nie mo- 
gła znaó takiego zdenerwowania, jakiemu 
podlegamy dziś w epoce pary i telegra- 
fów. [Tymczasem ani koleje żelazne, ani tele- 
grafy nie mogą mieć wielkiego wpływu na 
nerwy. 

Dla czegóżby go mieć miały? Czy dla 
tego, że się o dzień lub o tydzień prędzej 
dowiadujamy o wstrząsających wypadkach, 
dotyczących prywatnych naszych i publicz- 
nych spraw? Oczywiście, że nie, opóźnienie 
„wiadomości nie zmienia jej wpływu, nie zmie- 
nia wrażenia. Przeciwnie, skraca się ozas 
draźniącego oczekiwania. Prócz tego pospie- 
szna wiadomość pozwala nieraz złe usunąć 
lub je złagodzić. 


A jednocześnie zniknęło z życia bardzo 
wiele warunków, które dawniej szarpały ner- 
wy i życie skracały. Dziś się w każdym kraju 
zdarzy jakaś kradzież lub rozbój; dawniej ni- 
gdzie nie było bezpiecznej drogi: tu czyhali 
rabusie zwyczajni, tam jakiś rycerz-rozbójnik 
grabił kupców, gdzieindziej wilki zjadały lu- 
dzi. Przejazd od wioski do wioski groził stra- 
tą życia lub mienia. 

Wszystkie niebezpieczeństwa były -stra- 
szniejsze: powodzie, pożary, choroby, nieuro- 
dzaje; wojny przychodziły częściej. Wysiiki 
i cierpienia ojców naszych nie minęły bez 
skutku; dziś jest nam .epiej, wygodniej, bez- 
pieczniej. Żyjemy z kapitału, nagromadzonego 
przez przeszłość. 

Nie koniec na tem. W dawnych wiekach 
bat ekonomski wisiał nad plecami milionów 
w Europie całej. Miliony te pracowały ciężko 
od świta do nocy i nie mogły zaspokoić naj- 
 pilniejszych potrzeb własnych. O sprawiedli- 
| wość było wszędzie trudniej. Cześć niewieścia 
ipoddanki zależała od kaprysu. I tak dalej 
i tak dalej. 

A wewnątrz człowieka ;odniety grały te 

same, co dziś i z rówmą lub większą siłą. Spo- 
tykamy we wszystkich  zasach potężne wyba- 
„chy ambicyi, i chciwość grasowała i mściwo- 
ści nie brakowało. 
i Czy wtedy mogło byó zdenerwowanie 
mniejsze? Nie mogło i nie było. Takich też 
objawów powszechnego zdenerwowania, jakie 
się zdarzały w wiekach śrędnich i później, 
dziś nie znamy wcale. 

Tylko dawniej choroby wieku nie zna- 
'no i objawy nerwowe przypisywano innym 
przyczynom, inaczej nazywano choroby i 
chorych mie liczono. 

! Spokojniejsze, pewniejsze warunki życia 
uspokoiły niewątpliwie nerwy ludzkie. 

i Co do innych warunków, to nikt prze- 
jozyć nie zechce, że one i na zdrowie wpływa- 
'ją dobroczynnie i życie przedłużają. Do tyoh 
przedewszystkiem należy spotęgowane i lepiej 
,zorganizowane miłosierdzie. Dalej idą zdo- 
| pycze hygieny, rozpowszechnienie wiądomo- 
ści hygienicznych i urządzenia sanitarne, jak 
'wentylacye sal, kanalizacye,  dezinfekcye. 
I medycyną postąpiła : dawniej leczyła tylko, 
"dziś zapobiega chorobom, pobadowała przy- 
tułki, azdrowiska itd. Dawniej wszystkie nie- 
mal dzieci wątłe marły, dziś wiele z nich 
„hygiena i opieka społeczeństwa utrzymuje 
przy życiu i nieraz w ten sposób daje świa- 
tu ludzi. 

' Świeżo dr. Camillo Bozzolo w Turynie 
zwrócił uwagę, że we Włoszech w ciągu lat 
20 przeciętna długość życia ludzkiego wzro- 
ała o lat 7. Chociaż ludność tego kraju wy- 
nosi o 5 milionow więcej niź w r. 1874, ilość 
iśmierci mniejsza jest o 172 wypadki Wło- 
‘chy nie przodują oywilizacyi, przeciwnie, pod 
„wieloma względami zostały one zdala za in- 
„nymi krajami, szczególniej przepisy czystości 
nie są tam w wielkim szacunku. To też wśród 
iinnych narodów tryumfy cywilizacyi uja- 
„wniają się w większych o wiele cyfrach. 

| Choroba i śmierć to jedno z najglówniej- 
szych źródeł cierpienia ludzkiego. Gdy ich 
siła słabnie, szczęście ludzkie wzrasta. 


i 


p 


D 


Neurastenia i histerya. 


Lekarze wykazują konieczność zakłada 
nia sanatoryów dla ludzi niezamożnych, do- 
tkniętych nerwicą lub histeryą, wogóle cięż- 
szemi cierpieniami nerwów. Taki chory nie 
powinien leczyć się w homu, gdyż po pier- 
wsze -—- w domu nie znajdzie odpowiedniego 
spokoju, który jest przecież jednym z naj- 
lepszych leków dla zdenerwowanego, powtóre 
zaś źle wpływa na otoczenie. Takiego cho- 
rego nie wyleczy lekarz w ambulatoryum, nie 
uleczy go i szpital, gdzie chorzy nerwowi z 
sielu przyczyn znajdują najgorsze warunki. 


— DA 
iątego półro- | nakłada na sądy obowiązek zwracania bacz-|cie jest teraz gorzej niż niegdyś i znacznie | Chorobę usunąć lub znacznie złagodzić może 
ędą za jednę |nej uwagi na wypadki maltretowania dzie-|gorzej. Przeświadczenie to żywią zarówno 
1 przez rodziców. Sądy winny w danych 
Między drugiem i trzeciem rygorozum ' wypadkacł: starać się o umieszczenie dziatwy 
maltretowanej pod stosowną opieką na koszt 
rodziców. Okólnik wzywa też sądy, aby sta- 


tylko specyalne sanatoryam, gdzie chorzy 
znaleźliby się w najlepszych warankach hy- 
gieny ciała i umysłu, pod ciągłem okiem 
specyalisty neuropatologa. - 

Od r. 1896 datuje się w Niemczech silna 
agitacya w kierunku zakładania takich wla- 
śnie sanatoryów. Za inicyatywą dr. Laekra 
powstał pod Berlinem wspaniały zakład dla 
niezamożnych chorych nerwowych. Ufundo- 
wano go w części z ofiar publioznych, w czę- 
ści przyczyniły się do niego towarzystwa u- 
bezpieczeń. Może zdziwi kogo fakt, dlaczego 
instytucye te wzięły w tem taki żywy u- 
dział? 

Bo sanatorya takie są dla nich bardzo 
potrzebne. Dzisiaj instytucye płacą ogromne 
sumy pracownikom swoim, którzy w pracy 
zawodowej i z powodu tej pracy ulegli cho- 
robie. Płacą nietylko rzeczywiście cierpią- 
cym, ale i oszustom symulantom. Pracownicy 
fabryczni i kolejowi chorują n, p. bardzo 
często na tak zwaną narwieę traumatyczną, 
czyli urazową, która jest do wyleczenia. Ta- 
niej n. p. dla kolei wyni, słoby wyleczyć oho- 
rego w sanato um, niż płacić mu odszkodo- 
wanie. Dla uczciwego zaś pracownika pożą- 
dańszem jest zdrowie, niż kwota kilku ty- 
sięcy, która zapewnić mu może nędzne 
utrzymanie. 

Społeczeństwo współczesne w okresie 
wielkiego przemysłu i wielkiego rozwoju 
miast, w wieku nerwowym iluż to posiada 
ozłen:ów swoich ze starganemi nerwami? 
Osobniki te, których jest legion, trapią nie- 
tylko siebie samysh, ele i całe otoczenie. Z 
drugiej strony na barkach ich spoczywa 
najmozolniejsza część pracy społecznej, bo 
praca umysłowa, w «<tórej ergograf Mossa 
wykazuje szybkie i ogromne znużenie mię. 
śni przepracowanie. Jeżeli się weźmie 
chociażby tylko nauczycieli i ludzi zarabia- 
jących piórem, to jest sferę inteligentnych 
biedaków, którzy conajmniej w połowie, je- 
żeli nie w trzech czwartych są neurastenika- 
mi, to już ten sam fakt posi da dużą donio 
słość. 

W Europie zachodniej ludzie pracują 
dużo nąd stworzeniem statystyki hygieni- 
cznej. Z dziedziny nerwów możnaby przyto- 
czyć liczby smutne. | 

Jeżeli Axel Key znalazł w Szwecyi po- 
między młodzieżą gimnazyalną 40 pro. neu- 
rasteników, w Szwecyi, gdzie hygiena szkol- 
na jest ukochanem dziecięciem społeczeństwa, 
to jak może być u nas? 

Jeżeli jeden z hygienistów niemieckich, 
zdaje się, źe Kraepolin, w pewnej radzie pæ 
dagogicznej znalazł na 25 nauczycieli 9 sii- 
nych neurastaników, to nie ma słusznego po- 
wodu, aby u nas mogło być lepiej. 

Mówią, że suchoty są zaraźliwe, œ nou- 
rastania — nie. 

Kto może społeczeństwu przyczynić wię- 
cej szkody nad niecierpliwego, chorego, zgry- 
źliwego pedagoga? kto może posiaó więcej 
zniszczenia uad artystę, pisarza, literata, któ- 
ry chce świat cały sprowadzić do swej nad- 
wrażliwości na barwy i dźwięki, do swych 
somnabulistycznych wizyj ? Wwa 

A ludzie na jego dzieło patrzą, ludzie je 
czytają .. 


„Długa“ moda. 


W najnowszej modzie damskiej panuje 
niepodzielnie tendencya do jak największej 
długości. Wszystko jest podłużne i ku dołowi 
ciągnie. 3 

Zaczynając od fryzury, którą należy u- 
ważać za koronę toalety, to na szczycie gło- 
wy tworzy fryzyer jak tylko można najkoń- 
czastszy węzeł — grubszy iub cieńszy, to za- 
leży od obfitości włosów — a od niego spada 
reszta włosów na uszy i policzki w kaska- 
dach, najczęściej silnie rozpalonem żelazkiem 
fryzyerskim fabrykowanych. Szczęśliwe te 
panie, którym włosy układają się w natural- 
ne pukle. Na karku włosy tworzyć mają for 
malny worek tak, że kto ma twarzyczkę dro- 
bną, ten wygląda w takiej fryzurze jak dzie- 
ciak, który przywdział hełm dziadowski. 

Stanik zwęża się już od ramion. Jeżeli 
jest wycięty, to zwęża się faktycznie, a je- 
żeli jest pod szyję, to krój tylko markuje to 
zwężanie się i wydłużanie jego. W tym też 
celu wszystko na szyi, ramionach i barkach 
jest ciasne i odstające, najczęściej w kolorze 
jaśniejszym niż reszta sukni. Taka odmiana 
kolorów sprawia, że cała postać kobiety się 
wydłuża i wygląda to tak, jakby cała figura 
wyłaniała się w eterycznych formach z ots- 
czającej ją łupiny. 

Przód stanika także ooraz bardziej ka 
dołowi ciągnie. W najświeższych toaletach 
paryskich poprostu na samym pasku w sta- 
nie marszczy się trochę materyi, reszta w 
górze jest płaską. Która s pań cieszy zię 
piękną figurą, tej w dzisiejszych warunkach 
toaletowych nie invego Rie pozostaje, jak tę 
przepisaną obfitość w pasie sprowadzić za 
pomocą koronek lub czegoś podobnego. 

Rękawy również ku dołowi ciągną. 
Wszywa się je przedewszystkiem na dłoń 
pod barkiem, Ale za to mogą być tak długie, 
aby razem z manszetami mogły sięgać pra- 
wie do pPaznogci, 

Najdziwaczniejszą jest spodnica. 


AGE PAL. mm M 


Pod 


Nowości na zimę z konfekcyi damskiej mia MAGAZYN SCHAYERÓW we Lwowie. 


; pasom powinna byó tak wąską i tak gładką, 
aby się pod nią nawet najcieńsza halka nie 
mogła zmieścić, ale za to ku dołowi winno 
być obfitą, szeroką i długą. Powinna kłaść 
się w dowolnych fałdach na ziemi — z tyla, 
z boku a nawet z przodu. 

Wszystko to razem byłoby tyłko orygi- 
nalną modą i nieco śmieszną, gdyby zarazem 
mie było i uciążliwą. Włosy zasłaniające uszy 
przeszkadzają paniom dobrze słyszeć. Wysokie 
kołnierze trzymają szyję i głowę jak w ke- 
szczach. Nisko uszywane i długie rękawy 
uniernchomiają rękę, frędzlowate manszety 
czy koronki garnirujące u dolu rękaw, zawa- 
dzeją każdemu poruszeniu dłoni, a przydługa 
spodnica plącze się pod nogami i nie pozwala 
swobodnie chodzić po ziemi. 

Kobieta w toalecie najświeższego fasonu 
jest po prostu jak dziecko powijakemi skrę- 
powana tak że rodzi się mimowoli podejrze- 
nie iż modę tę wymyślili ci sami tyrani, któ- 
rzy du:howi kob ecemu nie pozwalają wzle- 
cieć na wyżyny feminiatycz ej samodziel- 
ności. 


Wybór posła sejmowego. 


(Tel. „Gaz. Nar.*) 


BLU ACz. 


(Tel, „Gas. Nar*.) 


Wiedeń 23 grudnia. 
Cesarz pismem z dnia wczorajszego ra- 
dę państwa odroczył — co ogłasza dzisiejsza 
urzędowa Wiener Zeitung. 
Wiedeń 23 grudnia. 
Wiener Zeitung ogłasza w nieurzędowej 
swej części: Przewodniczący rady gabineto 
wej Wittęk wystosował do prezydentów obn 
igb rady państwa pismo datowane d. 22 bm. 
w którem zawiadamia ;ch, iż rada państwa 
została z najwyższego polecenia odroczon 4. 


Nowy gabinet. 
(Tel. „Qaz. Nar.) 
Wiedeń d. 23 grudnia. 

Cesarz przyjął onegdaj dymisyę gabi- 
netu (Olarego i pismem odręcznem z daty 
wozorajszej zamianował tajneg' radoę Wit- 
teka ponownie ministrem kolei powierzając 
mu zarazem kierownictwo rady gabinetowej, 
hr. Welsersheimba ponownie ministrem 
obrony krajowej ap. Chłędowskiego mi- 
nistrem dla Galicyi. Dalej powierzył cesarz 
tajnemu radcy szefowi səkoyi Blumfel- 
dowi kierownictwo mia. 10lniutwa, tajnemu 
radoy szefowi sekcyi Stu mmerowi kiero- 
wnictwo ministerstwa spraw wawas 
tajnemu radoy baronowi J or ka schow i-K o~ 
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ohowi kierownictwo ministerstwa skarbu, 
szefowi sekcyi Stibralowi kierownictwo 
ministerstwa handlu, szefowi sekcyi S2hot- 
towi kierownictwo ministerstwa sprawiedli- 
wości i szefowi sekcyi Berndtowi kiero- 
wnictwo ministerstwa oświaty. Skład tego 
nowego gabinetu ogła-za dzisiejsza urzędowa 
Wiener Zeitung 

Wiener Zeitung ogłasza odręczne pisma 
cesarskie do ustępujących ministrów. 

W pismie odręcznem do hr. Clarego pod- 
niesiono, Że hr. Clary poszedł ochoczo za gło- 
sem monarchy i w nader trudnych warun- 
kach starał się chętną pracą doprowadzić do 
pomyślnego końca godne uboiewania polity- 
czne zamieszanie. Niestety okazało się to rze- 
czą niemożl wą. Monarcha zastrzegając sobie 
ponowne powołanie hr. Clarego do służby, 
wypowiada mu w końcu za dotychczasową 
służbę podziękowanie i uznanie. 

Pisma odręczne do dr. Koerbera i do dr. 
Kindivgera wypowiadają zastrzeżenie ponow- 
nego powołania ich do służby i podziękowa- 
nie i uznanie monarsze za znakomite ich u- 
sługi. 

Pismo odręczne do hr. Clarego ogłasza 
uwolnienie dra Hartla, dra Stibrala i dra 
Kniaziołuckiego od kierownictwa odnośnych 
ministerstw, przyczem wypowiada im uznanie 
za ich służbę. 

Wiedeń 23 grudnia. 

Wiener Allg. Zeitung charakteryzuje no- 
wy gabinet jako przejściowy bez żadnej bar- 
wy politycznej, który w żaden sposób nie bę- 
dzie miał sposobności rozstrzygania jakiejkol- 
wiek kwestyi politycznej. Dlatego też gwał- 
towne ataki kilku radykalnych i podobnych 
niemieckich dzienników na nowy gabinet 
są niezrozumiałe, albowiem czas trwania tego 
gabinetu już z góry jest tak ściśle określony 
jak jego program a i sama ta okoliczność, że 
będzie tylko trzech definitywnych ministrów 
wszystkie inne zaś teki mieć będą tylko kie- 
rowników, objawia tymczasowy 
przyszłego gabinetu. 

Oo się tyczy uwag z powodu tego, że 
kierownictwo ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych objąć ma szef sekoyi Stummer to oba- 
wy radykałów, żeby to nie oznaczało powro- 
tu do ery hr. Thuna, są poprostu śmieszne 
gdyż powołanie Stummera, który jest Niem- 
cem z pochodzenia, nastąpiło wyłącznie z przy- 
czyny starszeństwe biurowego. 

Wiedeń 23 grudnia. 

Nowo mianowani ministrowi mieli już 
wczoraj pierwszą radę gabinetową. 

Wiedeń d. 23 grudnia. 

Półurzędowy Fremdenblalit wyraża się o 

hr. Clarym, iż ludzie tej miary co on ustę- 
| aj ażeby w przyszłości powrócić. 


charaktor 


Quaker Qa 
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—— 


N. W. Tayblatt wskazując na ograniczone 
zadanie gabinetu Witteka, która ma na pod- 
stawie $ 14 załatwić „konieczności* państwo- 
we, pisze, Że zicc ten pełni tylko swój 
obowiązek wobec państwa i korony. 

Vaterland powiada, że wszyscy członko- 
wie nowego gabinetu cieszą się sławą bardzo 
sumiennych i doświadczonych u: zędników. 

Również Erirablatt i inne dzienniki wy- 
rażają się przychylnie o nowym gabinecie, 


Telegramy i telefonematy 


Czerniowce 23 grudnia. 
W wyborze uzupełniającym na posła 
do rady państwa z kuryi gmin wiejskich 
Koemań-Wyżnica został wykrany kandy- 
dat stronnictwa  staroruskiego Mikołaj 
Wasilko jednogłośnie. 
Wiedeń 23 grudnia. 
„Polit. Oorrespondenz* donosi, że 
serbski minister wojny Vukowie w po- 
wrocie z Francyi do Serbii umarł w wa- 
gonie pospiesznego pociągu. Zwłoki przy- 
były dziś do Wiednia, skąd je dalej wy- 
słano do Belgradu. 


Bukareszt 23 grudnia. 
Parlament uchwalił projekt ustawy o 
obłożeniu pensyi urzędników 5 pre. po- 
datkiem. 
Paryż 23 grudnia. 
Parlament 468 głosami przeciw 51 
uchwalił wczoraj dwumiesięczne prowizo- 
ryu budżetowe a dalej wniosek, wedle któ- 
rego praca dzienna kobiet i dzieci po fa- 
brykach ma wynosić 11 godzin i być zre- 
dukowaną w przeciągu lat 4 do 10 go- 
dzin. 
Paryż 23 grudnia. 
Podczas zabawy urządzonej w „Tivo- 
li“ przez komitet młodzieży francuskiej na 
rzecz Transvaalu powstała pomiędzy na- 
ceyonalistami, socyalistami i anarchistami 
bójka, która ostatecznie przeniosła Się na 
ulicę i przybrała takie rozmiary, iż poli- 
cya była zmuszona wkroczyć. Po trzykroć 
uderzała ona pałaszami na zapaśników 
zanim ich rozpędziła. 


Paryż 23 grudnia. 

Trybunał stanu przesłuchał wczoraj 
ostatniego świadka. Obrońcy żądali, aby 
Marceli Habert był przesłuchany jako 
świadek a nie jako oskarzony. Fallieres 
oświadczył, iż zacytowanych po 20 bm. 
świadków nie przesłucha. Skoro dwaj 
obrońcy zgodzili się na to, zawiadomił 
Fallieres, że lista świadków, którzy mieli 
być przesłuchani, jest już wyczerpaną. 


Następne posiedzenie trybunału na OSS e Gewa fak a ob oi aeriana a ANETT OREW na ograniczono Naten p Ano łn przy EJ © wear a AlArudi 
wtorek. 
Nowy Jork 23 grudnia. 
Dziś odchodzi stąd do Europy prze- 
syłka 4 milionów 975 tysięcy dolarów w 
złocie. 
Waszyngton 23 grudnia. 
Rząd zażądał od kongresu dodatko- 
wego kredytu 51 milionów dolarów tj. 
130 milionów zł., a to na budżet wojsko- 
wy 45 milionów dolarów. a na marynar- 
kę 6 mil. 
Londyn 23 grudnia. 
Książe Westminster umarł dzisiaj. 


Shenghai 23 grudnia. 
Przybył tu nowy gubernator port- 
arturski admirał Aleksiejew i jutro odjeż- 
dża na swoje stanowisko. 


Anglia i Transvaal. 


(Tel. „Gaz. Nar.“) 


Londyn 23 grudnia. 

Urząd wojenny ogłasza depeszę z 
Pietermaritzburga z 22 bm. wedle której 
Anglicy stracili w ostatniej potyczce 7 za- 
bitych i 14 rannych. Z wymienionych w 
depeszy pułków okazuje się, iż chodzi tu 
o potyczkę, stoczoaą 18 bm. pod Ladys- 
mithem. 

Londyn 23 grudnia. 

„Biuro Reutera* donosi z nad Mod- 
der-Riveru 17 bm.: Boerzy otaczają coraz 
bardziej obóz angielski nad Modder-Rive- 
rem. Wezoraj wzniósł się z obozu angiel- 
skiego balon rekonesansowy. 

Z Capetownu donosi biuro 17 bm: 
Telegram z Masernu przyniósł wiadomość, 
że angielski komendant Diedericks zginął. 

Londyn 23 grudnia. 

Urząd spraw zagranicznych ostrzega 
ogół, ażeby nikt nie prowadził handlu z 
Transvaalem pod surowemi karami. An 
gielskim poddanym nie wolno Transvaal- 
czyków ani Orańczyków ani popierać ani 
też wchodzić z nimi w stosunki. Zakaz 
ten stosuje się też do poddanych zagrani- 
cznych, którzy mieszkają na terytoryam 
angielskiem. 


Dział ekonomiczny. 


— Bukareszt 23 grudnia. (Tel. Gaz. Nar.) 
Fank umuński podwyższył stopę procentową 
od dyskontu weksli na 9 pro. a pł lombardu 
na 10 pro. 


Wiadomości giełdowe. 


— Berlin dnia 23 grudnia. Zamknięcie 
giełdy: Banknoty austryackie 169'15. Spiry- 
tus 47:40 sutry kredyty —'—, Disc. Co- 
mmandit —' — 

— Paryż dnia 23 grudnia. Giełda wie- 
czorua: Treyprooentowa renta 9915. Mąka 
24:50. 

— Frankturt dnia 23 grudnia. Giełda 
wieczorna : Austr. kred piona 232 60, kolej pań- 
stwowa 13630, aspiay = '—, Disconto 191'10 
Laura 251-50. 


Z rynków towarcwych. 


Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu. 
Kraków dnia 19 grudnia, 

Na targu dzisiejszym na Kleparzu. 7 powodu zbli- 
łających się świąt, panował spokój, a drobne obroty, ja- 
kie miały miejsce, odbywały się na podstawie cen dotych- 
czasowych. 

Płacono: pszenicę białą 7:65 do 8'30 złr., czerwo- 
ną 770 do 8'35 złr. żółtą 7165 do 8'30 słr. żyto 6'35 do 
1— zèr. jęczmień browacny 6'50 do 7-00 złr. na krupy 
5'75 do 630 rłr. owies stary 0*— do 0'— str. owies no- 


wy 5'40 do 5'80 złr rzepak 1150 do 1%— złr. konicz 
cśerwony —*— do —— złr. biały —'— do —— 
kakurndza —— do —'— złr. wszystko sa 100 kilo- 
gramów. 


Bank galicyjski dla handlu i przemysłu. 


Wiedeń dnia 23 grudnia. 

Notowano wczoraj pszenicę na wioskę: 8:17 do "r 
na maj-czerwiec 0'00 do 000, żyto na wiosnę 6-03 d 
6:63, na maj - czerwieo 0:00 "do 000, kukurudza m 
maj-czerwiec 5'32 do 5:38, owies na wiosnę 540 do 541, 
rzepak na styczeń=luty do — -, na sierpień-wrku- 
sień 11-85 do 1195, olej rzepakoewy na styczeń-kwio- 
cień 82:50 do 33:50 

Tendencya silna. 

Pogoda: zimno, 


Budapeszt dnia 23 grudnia. 

Notowane pszenicę na wrzesiań-paźda. 8:05 do 8.06, 
na kwiecień 1900 roku 799 do 5:00, żyto na nidsternik 
0:00 do 0-06, na kwiecień 1900 roku 651 do owies 
na październik 0u0 do 000, na kwiecień 1900 r, '5:08 do 
5:10, kukurudza na maj 1900 r. 503 do 5-04 rzepak na 
sierpień 1900 roka 1180 do 11 90. 

Oferty na pszenicę dostate o zne. 

Chęć kuppa mierna. 

Tendensya spokojna. 

Pcgoda: mgła i mróz. 


Nadesłane. 


<w ię rubrykę redakcza mie odpowiada), 


8 przeciw 38.834 Cyfry mówią — a 
mówią o loteryi dobroczynnej , urządzanej 
przez wiedeńskie stowarzyszenie poliklini- 
czne, Że na sześć ciągnień owej loteryi jest 
przeznaczonych sześć głównych wygranych 
na 200.000 koron. Każdy los, kosztujący za- 
ledwie koronę, bierze udział we wszystkich 
ciągnieniach, a zatem każdy kto go kupi ry- 
zykuje na każde ciągnienie zaledwie 8 cen- 
tów, zyskuje zaś możność wygrania 33.834 
koron. Losy można wszędzie kupować. 


-o ran M wa 


(amerykański łuszczony owies) jako lemieszka albo zupa, które to potrawy można 
każdego czasu w gorącej wodzie w 10—15 minutach zrobić, a 


a sa zdrowe i delikatne. 


ME  „Quńker Oats“ jest wszędzie do nabycia. TEG 


Zdolny zecer 


mogący zarazem objąć korekturę 
w drukarni, znajdzie natycbmiasi 
posadę w drukarni A. Cichrekie-| 


go w Brzeżanach. Warunki cen 
nikowe. 


y 


4236 


| 
Dla wszystkich kaszlący.h p 
4124 SR 


polesa sip najusilni 
Kaisera | 
bonbony piersiowe £ 
2480 notarzalnie legalizowanych BR 


Śmiedectw £ẹ najlepszym 
dowodem jako nieprześcignionych przy 
kaszlu, ehrypee, katarze i zafleg- 
mieniu. Pakiety po lv i 30 et sprze- 
dają: we Lwowie P, Mikolasćh 1 Sp. ME 
droguerya, Ź. Zadnrowicz i Sp., O.T. 6 

Winckler Syn, Jakób Beiser avt., Zy- 
gmunt Rucker apt, w Brodach 'Leou ME 
Kalir apt., s Stryju J. Atenmóńllar, so [EF 
Staniałatcowis Dr. A. Beil ; w Bree- Mia. 
śanach Adolf Durst gp,, w Bóbrce 4 W7 
Gostia, w Kołomyi E Eenzel apt. ) 


wykonania 10 


Prelniowany 


Wien, II. 


Krople do zębó w 


dawniej Liton zwane) uśmierzają natych 
miast ból zębów. Flakon 4t i 60 et. Wu 
Lwowie w aptece P, Mikolascha, w Stry 
ju w aptece J. Drągowskiego. 1365 


EHLerkbat. u 


ehiisko-rosyjska , zbiór majowy . swież.: 
Scucheng L zir. 3:76, IL. zir. ś'--. Okro: 
ehy najleprze złr. 115. Okrucby drobue 
zèr. 1:50 zs iunt. Dwar Łapszyn Brzeżany. 


SAGRADA-WINO, 
050 PEPSINOWE „Sus: 


żelaziste 


butelkaob 


eryginalay. 


ahe 


jedi A NAEMIN 
m» [EXTRAKT SŁODOWY 


JASTR 


NA GWIAZDKE 


polecają 


ee eeaeee 
Tylko złr. 3 
Najstosowniejszy podaranek na 


„GWIAZDKE“ 


lub jako o wii po zmarłych 


> Portrety Brsólisć wielkości” 
|| z kożdej nadesłanej fotografii. 


pewnione. — Fotografię zwracam nie 
uszkodzoną, 


Siegfried Bodascher 


Ochronna marka: == 

€ Kotwica. œ 

Liniment. Capsici © comp. 
z apteki Richtera w Pr: 

uznane jako znakomite ubie. 


rj dą naoieranie ; 
70 kr.i 1fi do nabycia 


we eM aptekach. Tego 


pewszechnie ulubionego środ- 
ka domowego 

należy zawsze żądać tylko w 

ochronną marką „Kotwioą* z 

apteki Hiohtera i z przezor- 

nością uznawać tylko butelki 

z tą marką jako wyrób 


Apteka Richtera pań złstym 
iwa w Pradze. 


przyjemny, ł:godny sro- 
dek przeczyszczający 


Cond 
telazisto WINO 
znakomicie wypróbowany środek na żołądek. 


żelazo z pepsyną w trwałem „połączeniu 
dla bezkrwist. i anemiozn. kobiet i dzieci. 


J. PAUL LIEBE, Tetschen a. E, Dresden. sos 


WAD = Eiers Concours 


i KATARY 


XUu0707E7 


>, BLR: NJOI m 


Termin 
Podobieństwo Za- 


dni. 
zakład sztuk pięknych 


Praterstrasse 61. 


po cenie 


aryginainyon Z naszą 


niejsze powagi, jrko jedyny 


LEA 


czysty pałączony z Żela 
zeni, wapnem, jodam Itd- 


stręczy 
z patentami naukowymi, 


» 


Ja Anna Gsillag 


z mojemi 155 em długieni olbrzymie- 
mi włosomi Loreley, uzyskałam je 
wskutek 14- -miesięczi: ego używania mo- 
iej przezemnie wynalezionej pomady, 
która uznaną została przez najsłyn 


p zeciw wypadaniu włosów, dla wzmo- 
cnienia porostu i cebulek włosowych. 
Nadaje panom pełny silny zarost bro- 
dy i zarówno włosom na głowie. jak 
brodzie naturalny połysk i bujność, 
tudzież zachowu'e od wezesnego posi- 
wienia, Cena słoika 1, 2, 3, 5 złr. Cv- 

dzienna wysyłka pocztowa za gotówką 
lub za zaliczką wprost 4 frbryki , do- 
kąd proszę wszystkie zamówienia adre- 


Anna  Usillag 
Wien, I. Seilergasse 5. 
We Lwowie do nabycia u B. Feina» 


w składzie towarów modnych, „Grand 
Hotel“ i w aptece Z. Ruekera. 


Biuro pani ZaleskiejQ 


ulca Apennns 4, w Paryżu do 
i dostarcza awerni czyszczenia zębów i konserwowania dziąseł. 
on do 

usługi Francuzek i Angielek. — 


Prosi o frankowanie listów. 


ą 
CG: 
Znakomity koniak 8: 
8 


Soleckisgo we Lwowie ul Batorego 2/0 


iezbędnych 


Dr. ROSY Balsan 


na Żołądek 


domowym, .ekko rozwalniającym i pobu- 
dzającym apetyt. Trawienie wzmacnia, 
a przy ciągłem używaniu stale reguluje. 
Dnża flaszka | złr., mała 50 ct. 
pocztą 20 ci. więcej. 


zapaleń , 


WU rzestrega. _ Wszystki 
środek ZD = weż 
"M: częsci ovakowania za- Ty” A Ad 
"WL opatrzone są tu uwido p A AA 
Noras $ zy ZE cznioną marką ochrou. Jag < * | 
s — na 
A 


Apteka B. FRAGNERA c. k. nadw. dostawey 


Qadzionna tka 
4104 ie 


9 


licka 1. 11; 
kańska 1. 24. 


KJ A | AMI ESPIC 
m BYS NOŚĆ, ZEL, raRZ NEWR francuski, kuracyjny, odznaczony na wy- 
0 nakańzania p kralowogo jest r SA nejszym Sake do pokonania od = organów stawie lwowskiej, cała flaszka złr. 3-50, 
Panno ch. =P A w na doc WSK a anpas il Z ZA „sęystieh znaczoych aptekach pół fiaszki złr. 1-80, ćwierć fiaszki 1 złr. 
Frane agranieg: — Sprzedaż hurtowa w nint- 
ak wymagać własu METETA nlien S3 sztuce jak abok. Do nabycia tylko w haudln Leonarda 


W. Primus i S. lglicki Jolasa 12 


«Jeżeli kto kaszle w sposób rozpaczny 
niech tylko zażyje Pastylek Gernudel'a. » 


Dosyć jest raz spróbować żeby się przekonać o skuteczności 


PASTYLEK GERAUDEL'A 


ANieomylnych w leczeniu Nieżytu, Kuszlu nerwowego, Zapalenia 
łucnego, Chrypki, ,„Zakatarzenia. Irytacyi piersiowej, Astmy, eto. 
la osób które zbytecznie głos utrudzają. 
Bardzo użyteczne dla Palacych. 

Pudełko zawierające 72 Pastylek i sposób zażywania takowych: we 
Lwowie, w aptekach PP. Mikoiascha, Wewiórskiego, Krzyżanowskie 2 
Ruckera, Ehrbara; w Krakowie, w aptek. PP. „Wiszniewskiego, Redyka 
i Trauczyńskiego; w Poznaniu, u P. Glabisza i w Czerwonej aptece, etc. 


Pragska naśt|! 


pe anr O ENER o > e 
e@| z apteki B. FRAGNERA w Pradze dze |@e 


je-t od przeszło vat: sat 3V nanym Środkiem | jest cawnym, 
wanym środkiem domowym , 
trzymuje raay w czystośsi, ochrania od 


W dawkach po 35 ot. I 25 ot. 


Snład główny: 


Prag, Kleinaeite, Ecke d. Spornergasee, 
Składy we wszystkich aptekach Auatro-Węgier. Wa Lwawie w znaczn. m aż 


0000000000000000000000000 


Dentolina 


najlepsza glicerynowa pasta w tubkach 


po cenie 25 et. poleca 


JAN IAHANATOWICZ. 


klepy własne: we Lwowie ul. Kopernixa '. 3, ulica Ha- 
w Krakowie Sukiennice Nr. 20; 
nioowoach Rynek 1. 2; w Przemyślu ulica Francisze 


domowa 


najpierw w Pradze uży- 
który u- 


bole koi i dziła chłodząco. 
Pocztą o 6 ct. więcej. 


„zum schwarzen Adler" 
2410 


w Czer- 


0000000000 O00000 


Urządzeń do Światła elektrycznego, do maszyn 
dynamicznych i motorów elektrycznych 


dostarcza w najlerszem wykończeniu fabryka elektretechniczns B. & L. Hirsch 
Wi: Sen Il, Wintergasse 18. Koszt mały, wielka siła światła] Oss zę 
nosé sd» i pracu. 


Dla mieszkan, 
v olna dłagość palenia przy opalaniu koksem, 


TUME przed EPT T, 
powołując się na nasz znak ochron- 
ny lany w srodku drzwi od pieca. 


GRE WE. WC... I 
MKIDINGERA PIECE HESTIA“ 


Napełnianie bez hałasu, bez kurzu, HEY popiołu i żażli. 


Ka Si oryfery 
trawiące dym 


Przewóz jedno lub dwurazowy tygodniowo 
z Rotterdamu do Now. Yorku. 


Biuro dla pokładu ; 


wiec. AF Kajuta I. klasy : 
od 1. kwietnia do 31. paźdz. Mrk. 290—400*) 
od I, listopada do 21. marca Mik, 230—3%90 


*) Żaleźne od położ.nia i wielkości ka m oraz chyżości i elegancyi parowca. 
TEATRE Aa 41 1 © z tT Ha 


r s = 
Lupy anielskie 
wartość pożywna według urzędowej analizy 86:/,%/9. — Celujące . 


smakiem i prędkością przygotowania. Prospekta i próbki na żąda- 
nie gratis. — Zamówienia przyjmuje: 


DOOOOOOD0QO0O0O00000000000000| Biuro Schapiry, Lwów, ul. Sy kstuska 27. 


4165 


Dwu: letnia gaa anera, Kosztorrsy gratia. 


Przez wynalazcę prof Dr. Meldingera wyłącznie upoważniona fabryka 


PIECÓW MEIDINGEROWSKICH 


EH HEIM, 
w Wiedniu — Döbling, 


a. I k. nadworny dostawca 
w Wiedniu, l., Kohimarkt 7, 


"ar Budapeszcie, Thon ethef. 


Patenty we wszystkich państwach. Pierwszemi nagrodami odzna- 
czona na wszystkich wystawach. 


Nailens7e rezulacyine | wentylacyjne piece do napełniania 


T 

ru 

Jh | 
Ii 


szkół, bivr itd. całkiem skromne i gustowne. Do- 


do 24 godzin trwa 
paliwo przy opalaniu węglami kamien nemi. 


Opalanie kilkn pokoi tylko Jednym piecem. 


PIECE MEIDIŃGEROWSKIA 


MEJDINGER GEEN 


KOMINKI trawiące dym. 


Kominy zostają bez dymu. Nieograniczony czas trwania palenia. 
38 


Stosowne na każde paliwo. 
Oentra!'ne opalania 
wszelkich systemów. 


Suszarnie na cele przemysłowe i gospodarczo-rolnicze. 
Prospekta i ceuniki darmo i opłatnie. 


„ Linie Kiolandya-Ameryka 


3563 


Binro dla kajut: Wien, I. Kolowratring 10. 
Wien, 1V., w SEI Ada 3A, 
Kajuta LI. klasy 
E 1. aiarpnia da 15. W AA Mrk. 200 
16. października do 31, lipca Mrk. 180, 


ze znanej fabryki kon- 
serwów w lL.eobers- 
dorfie. Najzdrowstzy i naj» 
tańszy środek żywności. Za- 


3815 


etażerki, 


makaty francuskie, poduszki jedwabne i dywanowe, szaliki do dekoracyi, 
stoliczki, słupy, oraz okazyjnie tanio dywany i kapy na łóżka. 
Wielki wybór firanek i portyer. — Własna pracownia tapicerska. 


|. e 


á 
Matłaiem Księgarni Katoickiej 


Ora WŁAD, KIŁKOWSKIEGO 


w Krakowie, Rynek 30 
wzesła ówieżo książka do nabożeństwa pt 


Modlitewnik katolicki 


zbiór mc-itw najpotrzebniejszych 
przeważnie Odpustami obdarawa. 

nych, zebrał i ułożył ks. S. B. 

(Str. 4/6 w 32-ce). 

KHnąiecska ta, zawierająca najwznioślej- 
sse modlitwy, drukuwana bardzo staranni 
na najpiękniejszym welinie, s obwódką 

owg na każdej stronnicy, drobnemi a'e 
wbyrażnemi bo swpełnie nowemi cscionka- 
mi, w formacie małym kosztuje bez opra 
wy 3 kor, w oprawie gładkiej z płótn. 
angielskiego, brzegi pasowe 3 knr, 60 gr; 
w oprawie miękkiej z nailepszego szagry 
nu gładkiego, brzegi złocone, okragłe, ko 
ron 6'50; w takiejże oprzwie brzegi nie 
bieskie z lilijkami złoconemi 6 kor.; w ta 
kiejże oprawie brzegi złocone , z paskiem 
skórianym zamiast klamerki 6 k. 1 50 gr 
i:i w rozmaitych droższych oprawach. 
Ma perto nprasza się dodnó 40 groszy. 


DROBNE OGŁOSZENIA 


po 1 ot. od, wyrazu. 


| 


z Si 


p 
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JYŻKI stołowo z alpaki zł. 650, z chiń 

» skiego srebra sèr, 14—, Łyż-czki de 
kawy z alpaki złr 3:25, z chińskiego Bre 
bra sł. 1°— za tuzin poleca Piotr Chrzą 
stowaki , handel żelazny we Lwowie, plae 
Kapitulny 1 (naprzeciw katedry). Filia 
'Farnepol plao Sobieskiezo. 


Zastępstwo fabryki wozów. motorowych. 


Wielka fabryka motorowych wehikułów chcia- 
łaby oddać na stałe konto wyłączną sprzedaż 
w Galicyi swoich automobilów jakiej dobrze reno- 
mowanej i solidnej firmie. 

Warunkiem jest natychmiastowe sprowadzenie 
jednego automobilu. — Oferty pod: J. E. 9109 z:ła- 


AMIŁNICE intratne sprzedaje za po- 
wne intabulowane pretensye Szeli- 
gowski Jagiellońska 17.. 443 


QEEJL. FRANCUSKI ”upełnie odno- 

wiony, korytarzę tgrczewa 6, nk Lu 
merach piece kaflowe, ceny umiarkowane 
poleca się P. T. Publicznoś'i. 


A,reśba. Kapucyńska z dzieckiem, Kio- 
E parowska 323 na dole, jest w okropnem 
położeniu i prosi o jakiekolwiek łaskaw. 
RSPAL CIA, 


ARSTA l z podwórzem i tzvpą mogą : ; k 
v ey służyć stolarzom oraz inuym rze | * twia Rudolf Mosse, Berlin 8. W. 4:68 
mieślnikom saraz do wynajęcia. Uliew SEREM, 
Hovdorowskiego Nr. 4. 

OKÓJ kawalerski z usługą lub bez, z 3 = 

z umeblewaniem, zaraa do wynzjęcia. Zzilzera wyborna 38 +6 


Ulica Hodorowskiego 1. 4 
najlepiej i najtaniej do na- 


Pościel bycia wprost w  pracown 
kełder i materzców Józefa Bohustera |. 


L=ów, Kopernika 5. 396 
SE dobroci, aromatycznej, do nabycia 
jodynie tylko w handlu 


LEONARDA SOLECKIEGU 


Lwów, Baterego 3. Pięcio klgr. woreczki | mmm 


Sanon [IWANO Wzajemnego Kredytu 


Bulion 
«r Erakowvyie 


éwicty, t rzewyborny, po 
Saing, Kok. Te 6, T50, dia 
oho-ych s samego drobiu i dzikiego ptac- 

wypłaca swym członkom począwszy od dnia 2 stycznia 1900 roku 
od udziałów wpiaconych przed dniem 1 pażdziernika b. r. 
dl. Procent 


Pomada przeciw piegom 


zbadana przez lekarzy jako zupełnie nieszkodliwa, posiada tę 
niezrównaną własność, że wyb rnle konserwuje płeć i usuwa 
wszystkie wyrzuty skórne na twarzy, zaś przedewszystkiem 
gubi piegi ete 

« 1 wielki tygielek złr. 1°20, maty 60 ct., 1 sztuka mydła 30 ct. 
Jedyny we Lwowie skład mejego fabrykutu 

w drorueryi p. Emanveia Schenkera. Słonaczna (5. 

pe O 


ot. sa pół kilo kawy wyśmienite 


twa po 10 złr. kilo. — Łapszyn Brzeżaay. 


HERBATA 


Przelostatni ` 
tydzień 


100.000 koron wartości. 


5 po 20.000 koron wartości etc. etc., gotówką z potrąceniem 20%. 


wynoszą słówne wygrane 


Wielkiej Loteryi Dobroczynności 


na rzecz poliklinicznego związku (szpital) są niezap:zeczenie najpię kniejnzym, najtańszym i 


najpraktyczniejszym podarkiem noworocznym 


Każdy los ważny do wszystkich 6 ciagnień bez żadnej dopłaty kosztuje tylko 1 koronę. 


Pierwsze ciągnienie nieodwołalnie 4 ntycznia 1900, 


Losy pc 1 korcnie polecają: Kitz & Stoff dom . 
bankowy, M. Klarfeid dom bankowy, Korman 
& Fcigenmann kantor wymiany. Sumuely 
& Landan bank, Aug. Schellenberg i 
Syn brnk. Sobal o Lilien bank, M. 
Jonasz dom bankowy, Gn -aw Max, 

M. Feigenbaum dom bankowy i 
kantor wymiany. Ignacy Ros- 
ner, dom bankowy. 


GAZETA NEKODOWA : Niedzieli « :- 24 Grudnia 189%. Nr. 856 


TA = ZE raz i, ROLE ae E gig» x 


pierwsza austr.-węg. fabryka waseiiny | 
C. EE E M. M. E Comm p, 


poleca swoje znakomite 4214 


Waselinowe specyalności toaletowe : 


Waseline-Gold-Cream w eleganckich » 
szklanych puszkach po 20 gr. 25 ct., | 
w tubkaeh po 15 et. } 
Lanc Wase!l e-Creme w _ eleganekich 
szklanych puszkach po 20 gr, 30 et. 
Pomada waselinowa na porost włosów » 
w eleg. urządzonych puszkach szkla- | Znakomity środek: ma porost włosów, 
nych po 45 grm. 35. ct. > przeciwko tworzeniu się łupieży, wy- 
w pojedynczych puszkach szklanych | padaniu włosów i jako kosmetyk na 
po 30 grm. 25 ct. U włosy. 
Wnselinowy olejek na włosy Żółty albo 
biały, pięknie perfumowany 

w eleg. fiakonach po 60 grm. 25 et. 
w pojed. flakonach po 25 gr. 15 et. 
Wasellnowy olejek przeciwko łupieży, ł} Do gruntownego usunięcia łupieży, u- 
w eleg. flakonach po 60 grm. 2: ct. | żywany również jako olejek do włosów. 
A J+ko nieszkodliwy i najtańszy środek do 
Blee. wateljnoworotzochowy y eleg. | farbowania włosów, który równocześnie 

akonach po 99 gru. : nadaje włosom połysk i miękkość, 
| Jako nieszkodliwy a tani środek do far- 


Przewyższa zwykłe Gold-Creams, kre- 
my i maści na skórę. Szczęgólniej cen- 
ne przeciwko łupieży. 


Najlepszy środek do smarowania wło- 
+ sów. Nadaje włosom połysk i miękkość 
i usuwa łupież. 


Pomada waseilnowo-orzechowa w eleg. 
szklanych puszkach po 45 grm. 75 et. 


Wasellnowa pomada do ust w tubkach 
po 10 grm. 15 ct. 


bowania włosów, który nadaje włosom 
połysk i miękkość, 


Najlepsza pomada do ust, 


1 Najlepsze i najprzyjemniejsze mydło 
toaletowe do eodzieunego użytkn. 
Waseilnn borowa, waselinn kamforowa I wnselina cynkowa w pudełkach i tub. 

kach cieszą Bię wielką popularnością. 
Waselinowe preparaty Hell. są najlepsze a przyt m najtańsze. 
W aptekach Żadać należy wyraźnie Heila preparatów waselinowych. 


En gros: G. HELL & Comp., Wien, 1., Sterngasse 8. 
Składy we Lwowie w aptekach pp. J. Hava, Z. Ruckera, Sklepińskiego, We- 


wiórskiego; w Przemyśla w apt. Mańkow kiego; w Stanisławowie w apiekach 
Jaua Madury i H. Rubvela ; w Rzeszowie w apt ce Karpińskiego. 


Mydło waselinowe, sztuka 30 et. 
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7 powodu naśladownictw nważąć się powinno na nazwisko Rosa Schaffert 


Jedynie prawdziwe z tuką rar. 
marką ochronną. 


Piekneść jest bogactwem! 
Piękność jest potęga! 


Aty ten najwyższy skarb j= Rosa Shafir 


csiągrać, jest dotąd jedy- 

ny trełek piękności przez 
dente wczyni dworu król.-serb., Wien, i., Graben 14 A 
v,nalericny i przez nią samą ze skutkiem używany. 
H dla każdej n Pań. 
Peudre Ravissante Saanaa a 
wiek używała jes nieodzownym, nadaje cerze lśnią: 
cej bisłości ı ukrywa pod swoją prześliczną powłoxą 
najbardziej widoczne nieczystości skóry, wygładsp 
llizny x ospy. zmarscezki i fałdv, ściąga pory ros- 
szerzcne skutkiem używanie złych bielideł i nadają 
każdej kobiecej twarzy lsniącą, młodzieńczą iwie- 
A „ość. Jest to jedyny puder, pe którego użyciu mo 
t łna się myć bez uazkodze ia tego zenzacyjnege 
Prawnie rastrzeżcne. g,jałanie. Cena 1 pudelka zir. 250 i ztr, 13). 


Créme ravissante odmładza o lat dziesiątki, utrzymuje skórę gładką 


ielastyezną, a na wieczory powinna ge każda s pań 
używać, Cena za jedna cegiełkę 1 zir. 50 ot. a 


i zapobiega cbwiénięciu skóry, wzmacnia ją i jest najaaa- 
Eau ravissante komitssym pewnym w skutku środkiem toaleto wem 
Cena za 1 flaszkę 2 złr. 50 et. — Crem, woda i puder były na wystawach 
pazystiej i lond; ńskiej międzynarodowej w r. 1897 premiowane wielkimi złotymi 
medalami. — Za nsdzwy: zajne skutki moich środków toa.etowych daję całkowitą 
gnaraueyę. Niezl ezone listy pochwalne z najwyższych kól towarzyskich są do dys- 
pczycyi i tylko dyskrecya nie pozwa a je ogłaszać. dażdej damie połecam daris 
€. k. uprz. opnskę nn Czoło do cziągnięwih bea fałdów marmurowo białego szoła 
za Bztkę zir. 1-50. Wyborne mydło plękneści „SZYon-Revissarie* sztuka BU ot, Mimo 
Rosn Schafer czaruje swoim „Kinoir”, kióry zsiwiasym włosom przywiaca napo- 
wiót kolor młodości, najwspanialsze blond, podykkujące kasztanowste i aksamitna 
zasne, Żadne mycie nie jsst w możności zmienić osiągnięty kolor. Jednorazowe 
uryełe wystarczy na 6 mies'ęcy, cena wałego kartony zir. 1'50. Prawdziwy tylke 
a moim obrazem. Rosn Schaffor, Wieo, I. Kohimarkt 6, dawniej | Grahen 14, 


do daa dodac dosto co dode doco dada do dodac doo da da doda 4 da doo ho doco ch 

i W roku 1900 każdy prenumerator . 
TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO 

otrzymuje bez żadnej dopłaty 


l2 tomów dzieł SIENKIEWICZA 


(jeden tom co miesiąc). 
Dzieła Sienkiewicza wychodzą w nowem wydaniu, wyłącznie dla prenumera- 
torów „Tygodnika iHustrowanega* i obejmą wszystkie powieści, nowele, listy k 
z podróży. Każdy tom tej bivlioteki Sienkiewiczowskiej zawiera eo najmniej 
10 arkuszy druku pięknego, na bardzo dobrym papierze. Nadto w Tygodniku 3 
ciąg dalszy wielkiej powieści historycznej Sienklewiuza „KRZYŻACY*. ż 
Dalej powieści i nowele na rok 1900: B. Prusa, E. Orzeszkowej A Kruobo- $ 
wieckiego, A Gruszeckiego, W. Reymonta, Jordana i wielu innych. $ 
4 


socto toto ch oco ch ooh 6 
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Szkice i studys historyszne: A. Remhewskiego M. Dubiocklego, A. Kraasbara. 


W dziale artystycz przeszło : rocznie 1.200 illastracyj ; znacznie powięk:zonn 

ilość reproduweyi Kolorowych wśrół których damy 12 ob azów k lorowyoh 

Br. Gembarzewskiego p. t. „Bek żołnierza* W dodatku powieściowym, do- 
łączanym w arkuszach powieści głośnycn pisarzy zagranicznych. 


i Prenumeratę ze Lwowa i Całej Galicyi z Bukowiną przyjmują : 

Główna Ekspedycya „Tygodnika Iliustrowanego* L ów, b 

Pasaż Hausmava 9 oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 

Waranki prenumeraty „Tygodnika Illust “ 

powiesz i yH w ii ssaci i 12 tolawi, UMTS c Ora e 

w Gniloyi I Bukowinie z przesył- 
ką pocztawą : 


dub doch ch 


wo Lwowie: | 


Kwartalnie „zł. 360 Kwartalnie. . « M. 3:75 
Półrocznie . zt T20 Półrocznie, . . zł T50 | 
Rocznie. . . . . .zł 1440 Rocznie. . . . . . sł 15: —' 


Pragnacy otrzymać Dzieła Sienkiewicza w bardzo piękaej oprawią 
(z portietem Sienkiewicza na okładce) dopłac:ją za tom tylko 20 et. 6. i 
kwartalnie za 5 tomy 60 ct p łroczuie za 6 tomów 1 zł. 20 et., rocznio is 
12 temów 2 zł. 40 ct. którą to należytość prosimy nadsyłać wraz z prénon- 
meraią. — Pierwszych '2 tomów Nieukiewicza, s roku ubiegłego mo 
nabywać nowi p.enumeratowie za opłatą zł. 650, w oprawie zł, 890, za e 
tomów. Ozdobne okładki do opra mat a pcz ych kompletów „Tygodnikaą® 
zł. 190, z przesyłką zł 210 Nowi prenumeratorowie otrzymać mogą począ« 
A ih Sienkiewicza „Grzyżacy* od Nowego Roku 1900 za ftopłatą 
zł. 50 et. 
Nnmera okazowe i prospekta wysyła gratis: Główna Ekspedycya 
„Tygodnika“ we Lwowie, Pasaż Haasmana 1. 9. 


dody doejocho to do doda ch te do doch dot da ch do choco dach da dodac doch ch 


a BP rzeczywiście 
n chińska przes Ro 
sje sprowadzana, 
o wybornym smaku, 
4 wyśmienite 
gatunki. 
Pakiet 125 gramów: 


Nektar ks.yżęcy 55 ct. 
Pera Chin 75 ct. 

Bukiet królewski 1 sł. 
Kwiat cesarski sł 125 


jako zaliezkę na dywidendę za r. 1899, w kasie Towarzystwa 
w Krakowie i Filii we Lwowie, za okazaniem książeczki udzia 
łowej. 

Przyjmuje również wkładki na książeczki oszczędnośri 
lub rachunek bieżący i oprocentowuje zarówno poprzednio jakoteż 
nowo złożone od 2 styczni» 1900 roka pscząwszy po 


<M'> Procent 
aż do odwołania, 

Wypłata bez wypowiedzenia K. 2000'—, za 8-dniowem wypo- 
wiedzeniem do K. 10.000:—, wyższe zaś wkładki po nad K. 10.000 
za poprzedniem porezumieniem się. 

B.ura Filii we Lwowie znajdują się przy ul. Trzeciego Maja 
l. 16, w gmachu krak. Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń. 

W Krakowie, dnia 18 grudnia 1899. 


(Przedruku nie opłacamy). 
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Najlepsze czernidło na świecie! 


Kto chce mieó swoje obuwie z pięknym i trwałym poły- 
skiem niech kupuje tylko 


Fernolendta czernidło do obuwia 
a dla obuwia jasnego tylko 
Fernolendt' a Crem barwy skórzanej. 
BĘ VYszędzie do nabycia. wg 

C. k. uprz. 4152 
Fabryka założcna w roku 1832 w Wiedniu. 


Skład , fabryczny: 


Wiedeń, I, Schulerstrasse 21. 


4 g Z powodu wielu bezwariośuiowych naśladownietw prosz 
y P ę 
Dyrekcya. J s dokt- dnie usażać na mrja nazwisko St. Fernolendt, 


HERRABNY'ego 


© . s 8 
yrop wapienno=zerazisty 
z podfostoranu wapn ; 
Od lat 30 zalecają lekarze gorąco powyższy środek z powodu jego wła- 
aności roztwarzania | usuwania fiegmy, zmniejszania potów w nooy i niedo- 
pu-zecania do wyczerpania sił żywotnych, tudzież, iż wprowadzająe do orga- 
nizma łelszo w stosunku łatwo strawnym, przyczynia się znakomicie do wys 
twarzanin krwi, Zaś dzieciom zadawany z powodu zawartości soli fosforewe- 
wapiennych ułatwia im tworzenie sią kości 4269 
r Cena flaszki złr. 1'25, pocztą 20 et. więcej za 
CE opakowanie. 
SMG Należy wyraźnie żądać: „Herhabnego oyregu 
wapienno-żelazistego". Jako dowód tożsamości znaj- 


KAZIMIERZ LEWICKI 


Lwów, nilea Tryhunaiska. 


W Pasażu Hausmana 


LWOWSKIE 


5 L y z NAJ 7 „i — duje się w szklance również na kapsli od flaszki 
Folo Plastiko Halifax- dobre ..... para złr 1'20 (Marka ochronna.) Premiowasy najsyższ"mi ećznakanmi! nazw sko „Herbabnyć, oraz jest każda fiaszka za- 
(46 razy premiowane). Halifax“ hardzo dobre, sta- i T bok p arredor zh maka ost 
i i i ý 7 ronn t toż8, rge- 
atis oiblijne Halifax borða dobre nje 0 7 i a » E strmegać nprassamy, aa prse 
Dzieje bi ne T kewane -Caa e So n » 3— ; Główny skład rozsyłkowy 
ne/,.Halifax* damskie nienikl, a 130 Hi 8 i 
plastycznie spur tuirio Płalifax: damski Ia i  - 260 h: I a Wiedeń, Apteka „zur Barmherzigkeit 
3 dą kóre „Malifax* z szerokiemi noża- : j VN./1 Kaiserstrasse 74 i 75. 
A aaa marki DARE u ZR bij a i niszczy bezpowr otnie jj || Skłndy przeważnie w aptekach we Lwowie. Krnkowie, Czerniowcach | na prow. 
wi, nik owane . . « « . 5:— Non - e „U 
Krynską podwoi MSZĘ Halifax“ systemu Jackson > " szwaby, karakony, pluskwy, pchły, moskale, muchy, mrówki, stonogi, mole, moliki ptasie Ę 
i í ' smsczek , roz-| Heines. es . « « 6 : » 550 8 1 RNZ $ A E o S. A a o f 
aa aini ayen 1 łgodniejszych ga Merkury: „Helvetia . . . „ 7 260| i wszelkie owady z szybkością i pewnością tak zdumiewającą, że z płodu nawet śladu nie zostawia, Wielki krach! 
tunkach , w prebnych pocztowych 5 kilo Merkury“ damskie niklowa- Fabryka i wysyłka w drogueryi J. Andela „pod Czarnym psem“ w Pradze, ulica Husa 13. j | 
wych faseczkach za sr. 2 40, 2, W R sza noże. . ord n 5— Składy: We LWOWIE: P. Mikolasch spt, Dr Jan Rucker apt., Alojzy Hibner drog. Rynek l, 38, J. Friedrich © A. Ẹ R toba wa i bei nie oszczędziły i stałego ląda i wielka 
sr. 1:60, 10 eztuk w ładnych szklany: b|„Baitln* niklowane, szerokie 5. Beacock ul. Hetmańsxa 1. 4 St. Markiewicz, Renek 42, Jónat Ch F'ukler, tup., Biala: E. Kruppa; Bełz: M. Mu- M abryka wyrobów srebrnych , widziała się zmuszoną wysprzedać cały 
łaseczkach 3 złr. taże e aii a ide. D m sisł; Czarny Duuajec: H. Pacanower i Jakób Stotter: Gródek ; J. Hescheles, A. Lippus; (iniany : A. Hełm a t; BI swyj zapas za małej tylko wynagrodzeniem za pracę. Jestem upełne* 
Mssztarda krymska” estragonown, „Jackson- Fw 2) OWANE p n 0 Kołomyja: E. Stenzel apt.; Kozłów : Seweryn Błacho wski apl; Kraków : Mikołaj Pló<s apt, W, Redyk apt, K. Wi- gź moeniony to uskutecznić, Wysyłam zatem każdemu za swrotom 6 ałr, 
mda 1 rj Ap > pre c rek ae ee wkię, szniewski apt, Eugeniosz Heller apt, A. Hawełka kupiec, Reim % Co. Ey Se Lok z i AR Eilbaum ; Kro- $$ 60 et, SPIE RÓW sotn en z prawda andaldii Ul 
wyższ, s e delikatne je! a r: » a 4 W | ŻE P f ; e śl: ł ; rj F i Mar > Z, uj Ą i awdziwą angie in i 
E: dów ya sosie w 5-cio kilogr. faseez-| ałe noże para zir. 6.501 „ o T emo: Aleksnder Humor, drig., Nowy Nącz: S ie ae PE Troca tiaa Sokal: Tesia Wołkowa, Stani: A 6 widelców z jedueg © kawałka aineryk. r = VON 


rja i Ę ne kolo Dukli : Towarz. s 
a Ra CERĄ BAC Tarnów: Władysław Brach, obok e. k. Starostwa; Torka koio Star. 


Żywiec: Ł mund Haydn; Złoczów : Rothenberg & Co. dawniej SF 
28 5 8 


6 łyżek z amerykańskiego patent. srebra, 
1ź łyżeczek z amerykańskiego patent. srebra, 
1 chochla z kimerykańskiego srebra, 

1 ehochelka z amerykańskiego patent. srebwa. 
2 kubki do jaj z ameryk, patent. srebra. 

6 angielskich spodków Vietoria, 

2 wspania!e świeczniki, 

1 sitko, 

i rossypywacz cukru. 


44 przedm:otow tylko za złr. 6 60. 


1 para rzemyków 30 ot. 
poleca 


PIOTR CHRZĄSTOWSKI 


handel żelazny we Lwowie, 
plac Kapirulny, 1 (naprzeciw katedry) 
Filia: Tnrnopol plac Soble skiego. 


kach po sèr. 240. 
F. Michel, fabryka musztardy, 


Erermsg, N. A. 4193 


Sosnowe lasy 


sławów A. Beil apt, Stryl: Jnlinsz Barański, 
Miasta : Dawid Weiss; Żółkiew : Juljan Olearczyk; Z r 
Józef Gold: jakoteż do nabycia wszędzie tam, gdzie są wywieszone Andela plakaty. 
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j cięte materyały albo okrą- T s 
gaki sosnowe SĄ nalne A NAJLEPSZA in Dra 45 TyYIkO prarcodzivyi = ! „ 7 Te 44 przedmioty kositowaly dawniej 40 zł. a obeenie możaa je 
nśsze lata. Zgłoszenia wpros WODĄ DO UST E 0 a r0SZ 15 jeżeli Et etykiecie każdego pudelka koje | AL a O CRK «rebro jest na wskróś białym metal 

A . A j e AE SS e > f © 
u właścicieli. (Pośrednicy wyklu- przez profesorów radcę Opnolzera, hi ; drukowany jest orzeł i firma A. Moll. który barwę srebra 25 lat pod gwaraneyą zachowuje. Najlepszym dondć 
czeni). Uprasza się zgłosić pod Kalnzhauera, Schnitziern i w. i. od ir 2 enaa Aj. h : : A dem że to ogłoszenie nie jest żadnem oszakaństwem, zobowiązuje 
Holskkufe 613“, Rudolf Mosse, collat polagana.a jeetybazspizeognié mi Molla proszki Se dlickie są niezrównanym środkiem przeciw wszystkim cho- się niniejszem publicznie zwrócic: każdemu pieniądze bez trudności, O= 


ph mu towar sẹ niepodoba, Niechaj więo nikt nie opuści spossbności na 


bycia tego wspaniałego garnituru, który szczególniej nadaje się na 

wspaniały podarunek gwiazdkowy i noworoczny; 

jak niemniej dla każdego domostwa. £ 
Dostać można tylko pod adresem : 


A Iili S CH B ERGA 


ANATERYN 


6. i k. dentysty nadw. 


Dr. 1. G. Popp'a w Wiedniu 
w filaczkach po zł. 1:40 1-—,500.. 
Zadziwiające działanie przeciw 
ss wszelkim wadom zębów, b'lowi zę- 
e bów, ńiepryyjemnemu oddechowi, 


robim Żołądke, pochodzącym ze złego trawienia lub skłonności do obstrukeyi, 
BF Falszywe wyroby będą sądownie śrigane. "Taf 


Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 złr. waluty auautr. 


w Wiedniu. 2 


ER a A 
t89 do 300 zir. miesięcznie 
maga zarobić osoby każdego stan ad 
b miejsoowościnch rastelnie i 
p, AA kapitału i ryzyka 


4030. 
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3 sa 6 słr., młody $ litry 4 sir. 
W: eat. Benedykt Hertl„priaściciej 
dób, ramek Qafitoch przy 


Bla pp. wlascicieli bydła opasowego 


Wydawca dpewiedzialny redaktor Platon Kostecki. 


bieską etykietą w jęz. franc. 
„złotym drukiem mojej firmy 


nie bez S iej j , i = 
przez rosprzedaz la ea A a z damia UP e db tid 3 a LA) Dom eksportowy amerykańskich patentowanych towarów srebrnyob- 
pów i papi or, 2 wieku, chroni przyrząd gryzienia Tylko prawdziwe, jeżeli każda flaszka opatrzona jest marką ochronną A. Molla i zamknięta plombą ołowianą A.. Moli, mi Wien il., Rembrandstrasse 19/B. — Telafon Nr. 71/4. 
VII. Deutschgasse ò, Budnpost z P > = itd. Wódka franenska i sól Molla jest najlepiej znanym środk em ludowym, szczególnie jato środek nśmierzas En Wysyłka na prowincyę za gotówkę lub za załlczką, ER, 
| TORZE e zębów 6 ot nnntery- jący do wuieiania urzeciw rwaniu w członkach i inym przypadkom powst łym skutkiem zaziębienia, działa wama- (ALU N + 
z naen, naa do ZO ww eniająso na i uszkuły i nerwy. Cena oryginalnej plombowanej flaszki 90 ct. af, Proszek do czyszczenia 10 ct. + h 
s pa Ai do ei > ag Aoh St, EEA rN R A A WN a a a aa TT WR T NA Tylko marka ochronna obok stojąca, %qQGwnia prawdziwość, 4% 
g Co nac ae ein ia 0 Główny sklad wysyłek u A. MOLL c. k. dosta«cy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben s) Wyciąg z pism uznania: 
s n Hp z = = > z - C e E D nil K kó 21 1899. 
sa J - ra p EE TiD apii dacia e „Uprasza się P. T. Publiczności wy rąźnie ządać preparatów MOLLA i te tylko {in Posyłkę M NR Jester z niej tak zadowoloną, że posyłam gl» 
s wina własnego chowu, dostarcza od ra i perfumeryi. Prawdziwe tylko A LA przyjmować, które opatrzcne są marką ochronną i podpisem. “Wis sze za mówienie. j Księżna Amalin Czetwertyścia, 
tnio 4 butelki za 6 siy. we fiaszkuch, jak obok, z nie- E = SKŁADY WE LWOWIE: J. Beiser apt, St. Markiewicz, Musiałowicz © Janik 3386 Kraj uipcli Wa F bardzo ot jod „M Bih 2 M) 
1 o a 3 5 “r le, 


Z przysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o Now r 
Lubaczów, Galicya. P 4 posyłkę. 


FRIEDR'H i BEACOCK 


kK«wów., ul Hetssańska I. 4 


"w ablo, kapitan. 


polecamy po cenach znacznie zniżonych: Przetykacze kauczukowe dla bydła opaso- 
wego w razie dławienia się. Pompy przy wzdęciu się bydlęcia. Nożyce do strzyżenia 
bydła. 


Trokary. Spuszczadła. Lejki i seręgi dla bydła. Sól glauberską i amoniak 
| 4 drukarni i litografii Pillera i Spółli. ; 


pr" x R 1. 


